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W szechslronnie • umacn1ac • • • uslro1 
Dzięki zwycięstwu Związku Radzlec 

kiego nad faszyzmem w drugiej woj
nie światowej oraz w rezultacie osła 
hienia systemu imperializmu i wy. 
zwolenla krajów Europy Srodkowej ł 
Połudulowo-Wschodnlej przez boha• 
terską Armię RadzJecką, masy P•'tlCU 

Jące tych krajów z klasą robotniczą 
na czelę odniosły zwycięstwo nad 
burżuazją I obszarnikami, ujęły wła
dzę w 1we ręce. 

pciń~t~ deJDokraeji ludowej mokracjl ludowej • ZSRR, prsestudlo 
wania olbrzymiego dośwładaeala bu 
downictwa państwowego w ZSRR. w 
celu wszechstronnego I twórczego ,... 
co wykonystania. 

W pomyślnej walce przeciwko kla
som wyzyskującym, które wyko=zr· 
11tując swe pozycje w gospodarce I 
aparacie państwowym, dążyły do 
przywrócenia kapitalizmu, masy pra· 
cują.ce tych krajów w oparciu o tJO· 
tęzną l wszechstronną pomoc ZSRR, 
zlilcwldowały dawny ustrój burżua
zyjny. stworzyły ustrój demokracji 
ludowej t wkroczyły na drogę bud•,
wy socjalizmu. W krajach demokra
cji ludowej nastąpił zatem wielki 
przewrót społeczny. Jednorodny pod 
względem· swej treści klasowej i 
swych celów z Rewolucją Socjali
styczną w Rosji. Władza ludowo· 
demokratyczna, która umocniła się w 
walce z obalonymi wyzyskiwaczami, 
hojnie popieranymi przez imperializm 
angh>•amerykański, spełnia funkcję 

dyktatury proletariatu 1 jest jedną z 
tel form. 

Marksizm-leninizm uczy, ze dykta
tura proletariatu ma trzy podstawo
we strony. pierwsza - wykorzysta
nie władzy proletariatu w celu 'l!dła. 
wienia ~·zyskiwaczy, w celu obrony 
kraju, utrwalenia łączności z proleta
riuszami Innych krajów; druga - wy 
korzystanie władzy proletariatu w ce 
lu ostatecznego oderwania mas pra· 
cujących i wyzvsktwanych od burżu~ 
azjl, w celu utrwalenia sojuszu pro· 
letariatu z tymi masami, wciągnięcia 
tych mas do budownictwa socJall
stycznego, w celu państwowego kie· 
rowania tymi masami przez proleta
riat~ trzecia - wykorzystanie władzy 
proletariatu w celu zorganizowania 
1ocjallzmu, w celu zniesienia klas. 

ula w dziedzinie budowy państwowo 
ścł socjalistycznej, masy pracujące 
krajów demokracji ludowej ufnie i z 
!'owodzeniem budują socjalizm. OdeJ· 
scie od ZSRR, negowanie jego przodu 
jącej roll, będące wyrazem burżuazyj 
nego nacjonaUzmu 1 zdrady Intere
sów klasy robotntczej, prowadzi, jak 
o tym świadczy dobitnie droga łaszy 
stowskłej kllkl Tito, do restauracji 
kapitalizmu, do kontrrewolucji, do 
przejścia na stronę obozu imperiali
zmu i wojny. 

Umocnienie władzy lndowo-demo
kra1ycznej znalazło wyraz w uchwa
leniu przez µiłode republiki ludowo
demokratyczne konstytucji, które w 
drodze ustawodawcze) zatwierdzdją 
władzę ludu i prawa mas pracujących 
oraz decydują o rozwoju tych krai5w 
n<> drodze do socfalizmu. Głęboki pro 
ces umacniania władzy I Jel dą,lszej 
demokratyzacji wyraża się w przebu 
dowie orga.nów administracji tere'lo· 
wej w celu leszcze większego ich 
zbliżenia do narodu, wyraża stę w 
lch rozwoju tako organów lednolitej 
wybierp.nej przez naród i przed nim 
odpowiedzialnej władzy. Tego rodza
iu głębokie przemiany dokonują sit; 
wszędzie - w radach ludowych w 
Bułgarii I Albanii, w radach tereno 
wych na Weqrzech. w radach narodo 
wyt'h w Polsce, w komitetach tymcza 
sowych w Rumunii I komitetach na· 
rodowych w Czechosłowacji. 

Kraie demokracji ludowej, które w 
z;is11dzie wykonały zadania powoien
nej odbudowy gospodarczej, wkro· 
czyły w okres budowy podstaw społe 
czemtwa socjalistycznego. Oznacza 
to, iż klasa robotnicza nacierać bę· 
dzie coraz szerszym frontem na ele
menty kapłtalłstyczne w mieście l na 
wsi. Na wsi rozpoczął się i będzie się 
coraz bardziej pogłębiał proces gro
madzenia sił i rezerw dla masowego 
przej.~cia do uspołecznionej, socjaii
stycznej gospodarki rolnej. Wszystko 
~o. nie może nie wywołać l rzeczywl· 
sc1e wywołuje zaciekły opór ze stro· 
ny wypieranych klas wyzyskujących 
i wściekłość całego obozu imperiali
stycznego. 

Procesy Rajka i Kostowa, jak rów
nież seria innych procesów przec.iw
ko zdemaskowanym dywersa•1t')m, 
57.piego!I'. i mordercom anglo-amery· 
kańskim, titowskim i innym są powai 
nym ostrzeżeniem dla mas pracują
cych wszystkich krajów damokracjl 
ludowej. 
Wypływa stąd :l:yciowa koniecz

ność dalsJ:ego, wszechstronnego umac 

niania potęgi państw demokracji lu- administracji l w całym budownłc
dowej, zwiększania ich potencjału go lwie socjalistycznym, prowadzić nłeu 
spodarczego i zdolnoścł' obronnej błaganą walkę we wszystkich o;yni
wszechstronnego umacniania pań wach aparatu państwowego' i gospo
slwa dyktatury proletariatu i tegu darczego przeciwko biurokatyzmowi, 
roli w rozszerzającej slę walce kla~o· przeciwko beJ:dusznemu stosunkowi 
wej, w skali krajowej i międzynaro- do potrzeb mas pracują~ych, należy 
dowej. popierać i rozwijać pędy nowego ży· 

Wykonanie tych zadań oznacza da. należy walczyć przeciwko zasto. 
przyśpieszoną likwidację wszystki•·b lowl I niefrasobliwości. Dla urzeczy · 
pozostałości dawnego, burżuazyjnego Histnienia tych zadań nieocenione 
aparatu państwowego, które są ha- maczenie posiada Jak najszersze ror.
mulcem w budowie nowego spule- wijanie krytyki i samokrytykL 
czeństwa. Umocnienie władzy ludo· Partie komunistyczne poświęcają 
wr.j wymaga dalszego doskonalenia obecnie wiele uwagi dalszemu zade· 
aparatu państwowego, nilsycenia go śnianiu soJuszu klasy robolnic~~j z 
elemen!<>ml. proleta1iackimi, nowymi thłopstwem pracującym. Prakt;rczp'E: 
kad~am1 w1erny"!i ~arodowi, podnie- t:iorąc, soj11sz ten w chwili obecnei 
siema łe!!o czu1nosci rewolucyjnej I związany jest z wi<;kszym uwzględnia 
opracowania nowego, socjalistyczne niem potrzeb drobnych i średmcil 
go ustawodawstwa. chłopów, z organizowaniem I rozwi· 
Należy jeszcze bardziej przyciągao far.iem spóldlielni produkcyjnyt:h n!J. 

najs~ersze ma~y do czynnego udziału wsi, z prowadzeniem polltykl oyrant 
w zvcłu Pilnstwowym. w organarh czauia i wvpierania kułactwa. Zada· 

nie organów władzy polega na co
dziennym mobilizowaniu 1 kierowa 
nlu mas pracujących do bezwzględ• 
nej walki z wrogiem klasowym, do 
walk.i o realizację programu budowy 
społeczeństwa aocjal11tyc:mego. 

W systemie demokracji ludowej de 
cydujące znac:zenla majit partie ko
munistyczne i robotnicze, które powo 
lane są do kierowania pracą wszyst• 
kich społ~cznych organizacji ludu 
pracutącego, wszystkich organigacjł 
gospodarczych i kulturalno-oświato
wych, działalno§ci całego państwa. 
Wypływa stąd wzrastające znaczenie 
wszechstronnego ulepszania kieloW
oiclwa partyjnego w instytucjach 
państwow'jl eh, gospodarczych i kultu. 
ralnych, w · dziedzinie wychowania 
nowych kadr, w podnoszeniu zdolno
ści bojowej i aktywności mas. 

Umocnienie ustroju demokracJl lu· 
dowej l\rymaga dalszego pogłębienia 
I rozszerzenia współpracy krajów de-

Nie wolno ani na chwłlę npomL 
nać, ie rozw6j, rozkwit I wszechStron 
ne umocnienie państw ludowo~de.mo
kratycznych jest wielkim wkładem 
do walki o pokój, te oznacza wzrost 
sił całego obozu antywojennego, ptzy 
czynla sic: do udaremnienia plauów 
podżegaczy wojennych. 
Um11cniając władzę ludowo-demo

kratyczną, nieustannie potęgując po
lityczną t organizacyjną rolę klasy 
robotniczej w państwie lodowo-demo 
kratycznym, zwiększając przodującą 
rolę bojowej awangardy klasy robot
niczef - parUł komunistycznych l ro 
botniczych, kraje demokracji ludowe) 
w zgodnej rodzinie miłujących pokój 
narodów. na których czele stoi ZSRR, 
ufnie I zdecydowanie idą ku socjali· 
zmowl. 

(„0 trwały pokój, o demokr~cję 
ludową!") 

Swięto Ludowe - manii estacją chłopską 
"7"alce 

Tegoroczne Swh:to Ludowe obcho
dzimy w warunkach pełnej jedności 
ruchu ludowego. Rok 1949 zamknął 
długi. pięćdziesięcioletni okres roz
b;cia ruchu i przyniósł trwałą jed
ność, dokonaną w oparciu o ocrzysz

o p~k.ój· i socjalizm 

ł .1. 
Napisał: 

Ozqa-llfichalshl 
sekretarz NKW ZSL I 

czone dz.iedzictwo radykalnej "llyśl! rze z endecją. Poniatowscy, Kośctał-1 chłopski - to jedyna drop do WJ· 
ludoWeJ. o doświadczenie sojuszu ro- kowscy, Bagińscy, Mikołajcrzykowie, o iwolenia chłoPstwa. 
botniczo-eltłoro"kiego 1 o nauke zwy- to cała plejada kolejno następujących Teg!lroczne Swięto Ludowe obcho
cfęskicb walk bratniej klasy r~botni- po sobie sługusów burżuazji, którzy dzimy pod znakiem zwycięstwa chłap 
ezej. wyrośli z prawicowego skr.zydła ru- skiego radykalizmu, który znalazł 

Ruch ludowy był do ostatnich lat chu ludowego. Ludr.de ci dla osiągnię wyraz w programie z.iednoozonego 
aż do klęski stojącego na żołdzie im~ cia celów swej pra-..vicowej polityki Stronnictwa Ludoweg-o. pnyJętego 
peria!istów amerykańskich najmity przywdziewali niejednokrotnie mas· przez Kongres Ludowy. 
Mikołajczyka terenem, na którym kę r~dy~al!.zmu, w rze<:2Y sa~e; po- Wzbogaciliśmy I rozwinęliśmy re
~cierały się dwa nurty: nurt burżu- sługiwali się v • .-steczną ldeolog1ą agra wolucyjne tradycje ruchu ludowego· 
a.zyjno ~chłopski, kułacki, będący ryz.mu, która głosiła soli<;J.ary,z.m ~la~ jego cenny d-0r'obek i jego doświad: 
przedłużeniem ideologii burżuazyj- sowy, ugodę z wyzysk;waoza~ 1 ezenia umacniają i cementują nasz 
nej na wsi. stanowiący pomost mię- "".l'o~ość d.o klas~ ~obotn~czej: Histo~ s'!jusz z klasą robotniczą. .Jednooześ
dzy chłopstwem i wielkim kapitałem na ich działnlnosCJ,. t? historia zdra- me zamknęliś.my długi okres rozbl
z miasta i nurt ludowy, plebejski. dy sprawy chłopskieJ. cia I wstrząsów Ideologicznych, któ
nurt pracującego I w~yskiwanego Tegoroczne Swięto Ludowe obcho- re miotały ruchem ludowym, które 
chłopstwa, kt-Ory na drodze swej wal dzimy pod znakiem ostateczn<'"'"O zwy go rozsadzały od wewnątrz. 
ki widział sojusznika w klasie ro- " · botniczej. cięstwa radykalnego nurtu lud<>we- D:nP,ki władzy. znajdującej slę w 

Pnzywódcy burżuazvJ'nego nurtu go, który od wielu dziesiątków lat rękach ludu polskiego, ruch ludowy 
- · ł d · 1 pod przewodnictwem klasy robotni-

wsp6łpracowali z prawicą i ułatwiali wyraza ązen a chłopów mało· i cze1 I jej Partii - PZPR, skutecznie 
1ej sprawowanie reakcyjnej i faszy. średnloroln:rtch I walezył przeciw bur POJ>rowadzł do końca a.keję oczyszcu 
.stowskiej władzy w Polsce. W 1918 ŻUHY.1nej dywersji o jedność I o bo- nia swoich szeregów f SWYch kadr z 
r. d?p~ow::d-zi·ł Thugutt w~spół z Da- jo?'ą rewoluc;vjną postawę wobec rzą wrogich rcnbljackich elementów, z 
szyns~1m i Ryd.zem -„Smigłym. ruch I dow endeckich l sanacyjnych. Wsze- reakcyjnych sługusów kapitalizmu. 
ch_łop~ld .do kap!tulac:i1 przed P1łsud- regach tego nurtu coraz bardziej ro- Ruch ludowy w oparciu 0 bra.tnllł 
slom. Witos zawarł Jawne Pl"'.qmle- sla świadomość, że soJusz robotniczo- współpraeę .z PZPR wn~i łwórczy 

wkład w dzieło budownictwa. Polski 
Ludowej, zakładającej fundamenty 
socjalizmu. Swięto nasze obchodzone 
p'tl raz szósty w wolnej Ludowej Oj
czyźnie roobrzmiewać bedzle hasła
mi bliskimi klasie robotniczej, hasła
mi bliskimi masom pra.cującym ca-
łego kraju. • 

Manifestacje w dniu Swięta Ludo
wego wykażą solidarność chłopów 
partyjnych i bezpartyjnych ze szt-0k
holmskim Apelem Obrońców Pokoju. 
Kilkunastotysięcmy aktyw Zjedno• 
czonego Stronnictwa Ludowego pra
cuje na swoich gromadach w akcji 
zbierania podpisów, które składają 
ohłoPi i chłopki, żądając bezwzględ· 
neg 1 zakazu broni atomowej. 

Chłopi - ludowcy chcą być w ~e
regach obozu pokoju, postępu l demo 
kracji, skupionych wokół niezwycię
żonego Związktl Radzieckiego, któ
remu przewodzi chorąży pokodu 
Józef Stalin. 

Na polskief wsi rozwija się nowe 
żYcie: spółdzielczość za.opatrzenia i 
zbytu p1>maga organizować pracują
ee ehfopstwo do walki z wyzyskiem 
spekulantów f bogaczy wiejskich. 
Traktory i maszyny rolnicze pomna
żają wytwórcze siły wsi, praca rol· 
nlka staje się liejsn i wydajniejsza. 

„Dyktatura proletariatu-MO 
WJ TOWARZYSZ STALIN -
jest połączeniem wszystkich tych 
trzech stron. Żadnej z tych stron 
nie można wysunąć fako jedynej 
cechy charakteryslycznet dykta 
tury proletariatu I odwrotnie. 
brak choclaiby jedne) z tych 
cech wystarcza; aby dykt<'tura 
proletariatu przestała być dykta
turą w warunkach otoczenia ka· 
pitalistycznego. Dlatego też żad 
nej z tych trzech stron nie moż
na pominąć bez wypaczenia po
jęcia dyktatury proletariatu. Tyl 
ko wszystkie te trzy strony ra
zem wzięte dają nam całkowite i 
zakońttone pojęcie dyktatury 
proletariatu". 

W oparciu o naukę Lenlna I Stalł 
na o dyktaturze proletańatu .l pań
stwie okresu przejśclowe~o, klasa ro 
botnicza w krajach demokracji ludo· 
wej w sojuszu z pracującym chłop
stwem, pod kierownictwem partii ko
munistycznych i robotntczych, w za
ciekłe! walce klasowef coraz bardzie) 
rozwija l umacnia swe państwo ludo
wo-demokratyczne. 

Ludzie którzy kieruja praca 
Rad Narodowych województwa łódzkie·go 

W coraz to nowych wsła-Oh dojrze
wa Ideał spóldzie1czeg0 gospoda.rowa 
nia ziemta,. 
Powstały setki wsi uspółdzielczo

nych, w których znikła zależność 
chłopa pracuj~ego od bogaC7.a, w 
których znikła troska o prac~ i chleb 
dla dzie<"l, o spokodną starość, w któ
rych znikła zmora ciągłego rozdrab
nia.ula rnmtów, w których dzięki ma 
szynie, oszczędzającej siły człowie
ka, można lepiej gospoduować i wy
dajniej pracować. Chłopi tych wsi 
maJą więcej ozasu na książkę l na 
świetlicę, na życie rodzinne. We 
wsiMih tych, konystaJąc z doświad
czeń rad1Jieeklch, prowadzi się pla· 
nowi\. aocJalllltyczną. daJącą lepsze 
urodzlł\Je, 1'05POdarkę. Nowy aparat państwowy w kra· 

Jach demokracji ludowej jest potęż
nym orężem w walce przeciwko 
wszystkim próbom restauracji kaplta 
lizmu, jest potężną dźwignią przeobra 
ień socjalistycznych. 

We wszystkich krajach demokracji 
ludowej krzepną nowe armie ludowe, 
na których czele stolą dowódcy, wy· 
wodzący się ze środowiska robotni
czego I chłopskiego. Władzę ludowo
demokratyczną ochraniają uzbrnieni 
robotnicy i chłopi - Milicja Ludowa 
I rewolucyjne organa bezpie~eń
stwa pa'ństwowego, bezgranicznie od 
dane surawie klasy robotniczeJ. 
Jednakże głównym źródłem sił1 i 

trwałości władzy ·ludowo-dem0Jm1-
tycznej jest jej nierozerwalna więź z 
masami pracującymi, które widzą i 
wyczuwają w niej swą własną 'wła
dzę. Siła władzy ludowo-demokratycz 
nei tkwi w rozwijającym się i potęż
niejącym sojuszu lrlasy robotniczej i 
chłopstwa pod klerowntctwem klasy 
robotniczej, w stałym ulepszaniu dzia 
łałności partii komunistycznych ł ro
botniczych, w stałym wzroście ich 
kierowniczej roll, w braterskim soju· 
szu krajów demokracji ludowej mię
dzy sobą l z ich wielklm przyjacle1em 
,_ ZSRR. 

OB. FRANCISZEK GROCHALSKI 

Ob. Franciszek Grochalski urodził 
się v· rodq;inie małorolnego chłopa w 
okolicach Krakowa w roku 1912. 
Pmed wybuchem drugiej wojny 
światowej brał on czynny udział w 
ruchu ludo\vym, W okresie okupacj! 
ob. Grochalski pnzebywał w oficer
skich obozach jenieckich w Niem
mech. 

W oparciu o Związek Radziecki, Po wy.zwole-niu Powrócił do kraju 
który odgradza kraje demokracji lu· i osiedlił się na Ziemiach Odzyska
dowej od Interwencji lmperlalistycz· nych w miejscowości Brzeg nad Od
neJ, który udziela im wydatnej i bez- rą. Pracował tam jako kierownik 
Interesownej pomocy i jest dla nieb referatu społeCtZno - politycznego w 
nlewvczemanvm źródłem doświadcze urzędzie Pełnomocnika Rllądu na 

>ac no:c:ioccccca 

·Zmiany 
•«J< obwl)d I okręgu administracyjnego 

Dolny Sląsk. W tym t2asie, będąc 
członkiem Zarządu Powiatowego, a 
później pre.zesem Zarządu Powiato- • 
wego SL - włożył wiele pracy w 
walkę ii mikołajczykowoka reakcją w ·rzqdzie bułgarskim 

SOFIA (PAP). - Zgrom<1.dzenie ! jei aitenturami w ruchu ludowym. 
Narodowe, na wniosek prP.miera Brał czynny udział w referendum, 
Crerwenkowa, zatwierdziło jedno- przyczyniając się na swym terenie 
rnyślnie następujące rzmiany w skła- do ,zwycięstwa ob'ozu demokracji. W 
Idzie rządu bułgarskiego: Wtodzi- Brzegu piastuie 101odność przewodni· 
m.iera Poptomow flOStaje ew'>lniony czącego Zarzadu Powiatowego ZSCh. 
od obowiązków ministra spraw zagra a następnie zostaje pt"lęwodniczacym 
mcznych, pozostając na staMwisku Powiatowej Rady Narodowej. W ro 
wicepremiera. Mlnfotrem spraw za- ku 1947 .zosta:ie przewodniczącym 
granicznych rzostał mianowany dO- Wojewódzkiej Rady Narodowej we 
któr Minczo NejC?.eW. Dotyr.hcwso- Wrocławiu. W maju 1949 ob. Gro
wy minister obrony narodowej - chalskii obejmuje stanowisko prze
gen. DainUianow izostał riwolniiony Ile wodnicz.ącego Wojewódzkiej Rady 
swych obowi.ą.z.k6w, a na stanowisko Narodowej w Krakowie, g~e pozo
mi.ni.stra obrony narodowej riostal stawai aż d_o chwili postawienia je
S>O)Volany .Een. Piotr panC'lew.>ki, . 20 kandydatury na orzewodniczace-

p r:ied dwoma ~niam.~ W ojeu:ódzka Rada Narodowa w Łodri 
na uroczyste/ ses1• dokonała uybom nowego Pre~dium 

Rady, przed którym stoi wielkie i odpowiedzialne zadanie reali
:&acji ustawy o terenowych organach je1lnolitej uł.adzy państwowe/. 

Na Prezydium ciąży obowiązek pogłębienia i poszerzenia na te
renie województwa lód:kiego zasad ludowładztu.Yl. Prezydium bę
dne wzm<1cniać wieź mas pracujących s aparatem władzy pań· 
stwowej, będzie wzmacniać bratershi sojusz robotników i chłopów. 
Stanie się ono, jak i cały aparat rad narodowych jednym s naj
pou:ai.niej.~zych czynników koordyn11jq9cli wysiłki mas ludowych 
i pr:yspies:ajqcych nas:r marsz do socjalizmu. 

Ludzie, którzy wchodzą w skład Prezydium sumowiq &WtJTancjf, 
te podoła ono tym zaszczytnym, lee:& bardzo trudnym i odpowie
dzialnym obowi11zkom, które przed nim stojq. 

go Prerzydium Wojewódzkiej Rady 
Narodowej w Łodi;L 

Na Kongresie Zjednoczeniowym 
ruchu ludowego ob. Grochalski zo
stał wybrany sekretarzem Rady Na
crzelnej Zjednoczonego Stronnictwa 
Ludowego. Wybór do władz naczel
nycil ZSL świadczy o ogromnym zau 
faniu jakim ob. Grochalskiego obda 
rzyli chłopi - członkowie ZSL z ca
łej PGlskl. 

Ob. Grochalski za swe zasługi w 
diziedzinie samorządowej odznaczony 
wstał Orderem Polonia Restituta.. 
Postać ob. Grochalskiego, jego rza

slugi na polu gosypdamzym, ~amo
r:cądowym i społeC'lno - politycznym 
ś·wiadczą. że wybór. ·dokonany przez 
Wojewódrzką Radę Narodową w Ło
de,i jest słuszny i właściwy. 

TOW. KAZIMIERZ KUCNER 

Tow. KucneT jest łodtl:i.aninem, sy
nem łódzkiego tkacrz.a. Urodzlił Slię w 
1903 r . Od 15 roku życia zaC'Zął pra
cować, najpierw jako goniec, póź
niej został ekspedientem w !'Klepie. 
Dzięki yrytężonej pracy nad sobą 
zdobył wykształcenie i otrzymał !)ra
cę kancelisty. Okres okupacji prze
był w Kutnde. W roku 1945 został 
starostą powiatu kutnowskiego. 

DJ Polskiej Partii Robotniczej 
tow. Kucner e:ostał pm.yjęty w lu
tym w 1945 roku. 

Na stanowisku starosty w Kutnie 
tow. Kucner wykarz;ał poświęcenie i 
ofiarność w pracy, oraz ogromny ta 
lent organizacyjny. 

W roki. 1947 został mianowany wi 
cewojewodą łódzkim. Na s.tanocwisku 
tym pozostawał aż do chwili wybra 
nia go prze-z Wojew6d'Lką Radę Na 
rodową na pierwszego zastępcę pr.ze 
wodniczącego Prezydium Rady. 

Tow. Kucner jest zastępcą oz.lan
ka KW PZPR. 
Jedną ii najbardziej charakterysty 

cmych c~h tow. Kuc.nera ~est jego 
niezwykła pracowitość. Mimo nawa
h1 tzajęć zawodowych, społecrl.Dych I 
polityćznych - tow. Kucner znajdu
!e .ie~cze cz.as na nieustanną pracę 
nad sobą. 

* • * 
Tow. Kryński urodził. się w 1910 

rok·1 w rodzinie gisera. pracującego 
w fa bryce Johna (obecnie Zakłady 
im. Strzelczyka). • 

Ojciec jego zmobilizowany pod
cza;; wojny do t:arskiej marynarki, 
brał czynny udział w Rewolucji Paz 
dziernikowej. a po powi·ocie do kra 
ju wstątl: ł w szeregi Komunistycri:. 
nej Partiti Polski. Matka tow. Kryń
skiego, również robMnica łódika, 
brała czynny udział w ruchu robot
niozym. 

Tow. Kryński J)O'lOStał wierny re
wolucyjnym tradycjom swojej ro
dziny. iMaiac 14 lat zorganizował w 

Na froncie walki z analfabetyz
mem ginie zacofanie i ciemnota, wu-a 
sta czyielnietwo ksią.iek i gazet. Przy 
bien.ją realne kształty najśmielsze 
marzenia radykalnych przywódców 
ruchu lud9wego, Sclegiennych i Noez 
ni,:;ieh, bojowników skupionych w 
NPCh, bohaterów strajków chłop• 
skieh l krwawych manifestacji ro
botnfozo - chłopskich, marzenia po
stępowych, radykalnych bojowników 
naszego ruchu, którzy w sojuszu chło 
pów z klasą. robotniczą wl!lzieli przy 
szły rozkwił wsi. 

W Polsce Ludowej, w naszym u
stroju, gdy Ruch Ludowy odrzucił 
narzucaną mu przez długie lata wro-

TOW. ZENON KR"l'RSKI gą chłGpom burżuazyjną ideologię a-
grarynnu, sojusz robotników i cbło· 

fabryce Weigta strajk uc:tllliów giser pów małorolnych t średniorolnych 
skich, ria co z<>Stał .z pracy tei wy- rośnie i krzepnie. 
dalony. Zaczyna pracować we wł6- Zespala nas wspólna walka, toczo
kienniczy~:h fabrykach łódzkich. Ja- na przed wojną razem z klasą robot. 
ko 16-letni młodzieniec orga~je niC2ą pńeciw ustrojowi kapitalistyc'll 
koło KZMP u Steiger.ta i wstaje se- no - obszarniczemu, łączy nas wspól
kretarzem koła. Mając 17 lat, jest nie. przelana. krew postepowych Be
pierwsriy raz aresztowany, lecz chowców l Al-owców; .1ednoczy nas 
jako młodociany, po siześciu mies:ią- we wspólnych szeregach z klasą ro• 
cach więzienia a-.ostaje itWolniony. botnioo;ą - przodującą siłą narodu -
Zostaje se-kretar7.em Dzielnicy Gór- z jej Parlią PZPR - budowa Polski, 
nej KomunistyC7Jlego Związku Mło- prawdziwej matki dla wszystkich jeJ 
dzieży i <:2łonkiem łódzkiego ~ synów - Polski Socjalistycznej. 
Okręgowego Komitetu KZMP. W Swięto Ludowe obchodzone w tym 
tym okresie jest 26 razy aresz.towa- roku pod szc.zytnymi hasłami obrony 
ny i 4 rarzy staje pnzed sądem. Oz.te- pokoju i budowy podstaw socjalizmu, 
ry lata przebywa w sanacY\inych wzmocni sojusz chłopów z robotnika 
\.vi~ieniach. W więzieniu nie prae- mi, pogłęb1 Jedność ludu pracutące
staje pracować nad sobą, a po opu- ro wsi I miast dla coraz większego 
S0CZen.tu jego murów przeoh<>drm wyź rozk-M.tu nas!'Alj Ojczymy, dla wzmo 
sze przeszkolenie partyjne. :lenia pokojowej, twórca:eJ slly nasze 

W roku 1939 bierrze ud2iał w obro ro kraju. 
nie Warmawy. Z Białegoetoku wyje! W dniu tym pozdrawiamy nasze ro 
dża wgłąb Zw1iązku Raooeckiego, bohliczo - chłopskie Wofsko Polskie, 
gdzie pracuje na budowach i fabry- które przy boku okl'YteJ chwałą Ar
kach. W szeregach ArmiL Radz.iec- mii Radzieckiej wraz z siłami obron
kiej walczy z faszystowskim najeźdź· nymi krajów demokracji ludowej, sta 
cą. Z Armii zostaje odwołany do nowi niewzruszoną straż niepodle· 
pracy w kolejnictwie. Jako czynny głości, pokoju i wolności narodów. 
diziałacz Związku Patriotów Polskich Dzień Swięta Ludowego stanie się 
w Orsku, wstępuje do Polskiej Par- dniem manlfe1ta.ejl pracujących mas 
tii Robotnimej. Po przyjeździe · do ohłopsklth, które w sojuszu z klaSlł 
Łocfai zostaje na~elnlkiem Wydzia- robotniczą mobillzuJ1t wszystkie swo
lu Społeczno - Politycznego Urzędu je slły do walki i pracy, aby szybciej 
Wojew6dżk!ego, które to stanowi„ budować ustrój pełnej spra.wiedll
sko zajmował do chwili wyboru go woścl społecznej, aby w wielkiej ro
PNeQ: Woiewódzka Radę Narodową d~lnle obozu pókoju utrwalać ro CZ7 
na stanowisko drugiego .zastępcy nem. 
-preewodniczącego Pr~ydlum Rady. fl'R.YBUNA LUDU). 



ro Dzldnic7 Fa emeJ była jak Włókienniczego nie roztacza opieki 
gdyby potwierdzen~ słów tow. anJ Centralny Zarząd, ani admini-
Bieruta, re wokół nas, strac_Ja, !" przeciwnie wytwarza się 

elł .._. ... _ ~okol nich atmosferę wręcz wrogą, 
Ir~ a ,„,.._ podać rękę, dopo- Jako do „uczonych", którzy wszyst 
moc. .otocą6 opł~", f.akt ten nasu ko powinni wiedzieć. 
wał się na myśl· każ.demu. kto przy I Ta~a atmosfera oczywiście me 
iluchiwal się naradom aktywa par sprzyJa w~rosto~ .kadr. Taka atmo 
IJ'ineco Dzielnie sfera - Jak mowił tow. Nowacki, 

• 'T· . . . ! absolwent Technicum, „podcina skrzy 
Jaka ogromna rózn1ca w porow I dla i hamuje inicjatywę tego, co 

1aniu z podobnymi zebraniami młode, co twórcze". 

1Prred kilku miesięcy! o ile głębiej. ' Braki w dokształcaniu 
miklhviej spoglądają towarzysze kadr 
~ sprawy dziejące się wokół nich. .Dyrektor naczelny Zakładów, tow. 
Xie ulega żadnej wątpliwości, że Jóźwiak, mówił o robotnikach nie 
iadry partyjne Dzielnicy Fabrycz- wykonujących bazy. Ilość ich je!!t 
'..j rosną i to szybko rosną, że trze jeszcze niekiedy bardzo ·wysoka. W 
la tylko ,podać im rękę". Daje się całych zakładach przeszkolono za
~ zauważyć szczególnie w stosun- ledwie 762 robotników. Zarówno 
iU do nowego aktywu, który wy- majstrowie jak i kierownicy oddz:ia 
~st przy krosnach, przy maszynach łów nie interesują się zagadnie
)I'Zędzalniczych. Wypowiedzi to- niem szkolenia i doszkalania, nie 
rarzyszy - robotników wprost od organizują "masowej nauki. Idąc po 
midukcji zawierały wielekroć bar linii najmniejszego oporu „odżegnu 
!zo trafne i głc;;bokie uwagi oraz ją się od P1'Zyjmowania młodych 

uuszną krytykę i samokrytykę. sił, żeby tylko nie „tracić czasu" na 
Dyskusja toczyla się żywo i wart szkolenie. 

ro. Wypowiedzi były krótkie, lecz A jakie skutki? Załamują się pla 
:ieczowe, pozbawione zbytecznej ny produkcyjne, brak ludzi do obsa 
ltklaratywnośd i utartych fraze- dy maszyn. Ta ślepa, wręcz szkodli 
tiw. Towarzysze mówili konkretnie wa polityka, jest główną pnyczy-
1 swych odcinkach pracy. Widać by ną trudności, z jakimi borykają si~ 
, ze przeanalizowall wytyczne IV zakłady. Ta polityka. powoduje nie 

Plenum, że zagadnienie kadr wzlę wykonywanie zobowiązań dlugofa 
sobie głęboko do serca. lowych przez 25 procent tych, kto-
Dvskusja wnosiła stale coś nowe rzy zobowiązania. podjęli. 

t), dając wierny obraz polityki ka- Mówili o tvm robotnicy, tow. ton·. 
lrowej w PZPB im. Stalina, wysu- Kowalski, Zlcllńslm, Zimoń. mów1lt 

określając wyra:l:nie przyczyny błę
rała wnioski I projekty prowadzące dów, stawia:iąc konkrttne zadania 
Io usprawnienia sytuacji na odcin przed aparatem partyjnym. 
ru kadr. Tow. Zlmoi1 przytaczała przykłady, 

świadczące o głębokim zainteN?so
waniu się robotników produkcją, 
o dyscyplinie, jaką względem sie
bie stosują prządki spisując ilość 
wrzecion nieczynnych, a • jednocze
śnie o braku kontroli. pomocy, opie 
kl, zainteresowania dla kadr robo· 
tnłczych ze strony administracji i 
oraanlzacJł partyjnej Księżego l\lły 
na. 

Szkolenie 
i jeszcze raz szkolenie 
Przewijało się w dyskusji naj
:zęściej zagadnienie szkolenia ide
~oglcznego i zawodoweio, zagadnie 
lie wysuwania. kadr •. 
Dyskutanci obficie przytaczali 

Przytaczali towarzysze 1 inne 
przykłady, alarmujące organizacje 

partyjne Zakładów Stalinowskich. 
Towarzysze z. przędzalni, tkalni, wy 
kończalni, mowHi o niefrasobliwoś 
oi towanyszy partyjnych, którzy 
nie widzą wroga klasowego, czają
cego się na każdym kroku. Tow. 
Skupii1ski sygnalizował o kreciej ro 
bocie na wyk011czalni, gdzie nama
wia się robotników do wcześniejsze 
go opuszczania maszyn. 

Przeciw próbom 
dławienia kryty ld 

Zrozumieli towarzysze w Dl1elni 
cy Fabrycznej rolę koresponden
tów fabrycznych. Podczas narady 
aktyv.'U często powoływano się na 
słuszną krytykę korespondentów. 
Napiętnowano też fakt usiłowanin 
stłumienia słusznej krytyki przez 
kierownika tkalni, tow. Kellera. 
któi:y po ulrnzaniu się koresponden
cji tow. Switonia, poruszającej spra 
wę nie\"łaściwego rozłożenia urlo
[JÓw dla majstrów, dopuścił się pró· 
by szykan w stosunku do jej, auto
ra. Skandaliczny ten postępek któ 
rym wkrótce bliże; się zajmiemy 

spotkał się z odpowiednią odprawą 
ze strony zebranych. 

• • • 
- „Ludzi, kadry poznaje się 

sprawdza w toku ich pracy" - po 
wiedział tow. Bierut, a każda wypo 
wiedź członków aktywu Dzielnicy 
Fabrycznej potwierdzała słusznosć 
tych słów. 
Więcej kontaktu z masami, dokła 

dniejsza znajomość ludzi, umieję
tność przekonywania, pomagania 
kadrom, wyzbycie się „dzielnicowoś 
c!" i egoizmu. który przejawia się w 
ukrywaniu wyrastających kadr -
oto jak mówił tow. Olejniczak, pod 
sumowując dyskusję, poważne środ 
ki prowadzące do naprawienia i skie 
rowania na właściwe tory .polityki 
kadrowej. 

Aktyw Dzielnicy Fabrycznej, jak 
wykazała dy:.;msja, zdaje sobie z 
tego dobrze sprawę. 

Teraz chodzi o to, aby wnioski, 
Vv')'sunięte na naradzie, zostały Jad: 
najrychlej wprowadzone w życie. 

H. S. 

Jola §UJięci tureccq 
Jak donosi agencja Reutera w mie.kie Nebon w Brytyj!kiej Kolumbii 

( prowi11cj11 w Kanadzie) doszło do niezwyldych -.ani/esiacji ludności miej
scowej. Oto cz:lonkowie seh,ty p.n. „Syn()Wie W olnaśd" przedefilowali 
ulicami mia.sta Nelson w strojach .•. adamowych, prote!tując przeciwko uci
skou·i podntkou,emtt, 1~i;i stosują, władze kolonialne. Podobno tego rodzaju 
manifestacje %d-0r:ajq, się tam dość czesto, czemu 1prsyja pozbawiony sa
ra::ków grypowych, klimat Brytyjskiej Kolumbii. 

Trzeba przyznać, :i:e mie.~zkańcy tej lcolonii mają 1poro fantazji i po
mysłowości. demonstrując pr::ed o1atami pałacu gubernatora w kostiu
mach - :i:e tak ptnricmy - „natural11vch", to znaczy... be: kostiumów 

w ogóle, c/1cą~ te ten spo.<ób nie11'1]tpli1d~ podhre5lić, i:i: polityha podatk0tm 
wuul::; <loprnwad::iła ich do stanu, określanego zazwyczaj słotmmi: „goły, jak 

§więty turecki" ..• 

Jeśli chodzi zresztą o dzisieiszą zntarshallizommą Turcję, potwierdze• 
nie to zachowuje również w pełni trafność i aktualność. A w innych 
krajach „us=częśli1do11yc11" I.zw pomocą amerykańshą, dzieje się nie lepiej: 
staTJ go.1pmforc:r i trudności fi11ansoiu sprnwiają, :i:e ich mieszkańcy zbli 
:i:ają się w coraz szybszy11i tenipie do stanu kompletnej i wszechstronnej -
golizny. 

B. D. 

Spr wa w kladowców centralnym zagadni niem 
Na IV Plenum KC PZPR zostały 

jasno sprecyzowai;ie zadania, stojące 
przed nami na pierwszym etapie bu
dowy podstaw socjalizmu w Polsce. 

Partia nasza, opierając się na na
uce Lenina-Stalina. wskazała, że 
trzeba wychować w ludzla<'h naszll• 
i:o pokoltnia gotowość łamania każ
dej przeszkody. ny sprawni~j z.wal
czyć przes1..kody. by przyśpieszyć tern 
po dalszego rozwoju gospodarczego, 
kulturalnego i wzrostu dobrobytu, 
tra:eba 1>ogłębiać wychowanic mas, 
co wymaga nieustannej pracy nad 
podniesieniem poziomu ideologiczne. 
go naszych kadr. 
Uchwała BO KC w sprawie szko

lenia partyjnego wskazuje wyraźnie, 
że jednym rz. głównych warunków ;re 
alizacji wielkich zadań Ił-letniego 
Planu jest stale podnoszenie pozio
mu ka.dr i szeregów partyjnych. IV 
Plenum KC wszecbstronnJe pogłę
biło to zagadnienie. Jedna'k - jak 
wskarzał tow. Bierut - jednym z na.j 
istotniejszych problemów szkolenia 
kadr jest sprawa wykładowców. .„ 

Jak przedstawia s·ię zatym to za
gadnienie na terenie Łodzi? 

Poważne osiągnięcia 
Liczba kursów partyjnych w sto

sunku do ubiegłego roku zwiększyła 
się z 3BO do 440, Wizrost ten świadczy 
o umasowieniu szkolenia partyjnego. 
ZWJększyła się również poważnie 

licrzba wykładowców partyjnych. Je. 
żeli w ub. r. kursy partyjne na dziel 
nicach i zakładach pracy obsługiwa
ne były pr7.ez wykładowców zapra
s:z.anych z poszczególnych instytucji 
crzy ośrodków, o tyle w b. r. sytuacja 
zmieniła się gruntownie. Ponad 400 
wYkładowcó\Y dzielnicowYch I fa
brycznych obsługuje swój własny te
ren. Wykładowcy cl, przeszkoleni w 
ub. r. i na początku 1950 r., mówiąc 
o zagadnieniach teoretycznych· potra 
fią lepiej nawiązać do spraw prak
tycinych, do problematyki zakładów 
pracy. Mówrlą oni prostym i bardz'.iej 
zrozumiałym dila robotników języ
kiem. 
Zmienił się również w bardzo po-

ważnym stopniu skład socjalny wy
kładowców, Dziś jedna trzecia WY
kładowców to robotnicy fabryczni. 

W PZPBtim. 1 Maja niedawni slu 
chacze, tow. Szkopaniak, Wojtczak i 
Balcerak, są już dobrymi wykła
dowcami, stolarz Bednarek Jest dziś 
asystentem, zaś dwaj absolwenci G· 
tygoduio,V"ego kursu tow. Ozga i Ku· 
siej zapowiadaJą się na. dobrych wy
kładowców. 
Uchwała BO KC, .obowiązuiąca 

\v-zystkie instancje pilJrtyjne do be.z
p{)średnlego kierownictwa szkole
niem party,inym i systematycznej 
kontro'.i poziomu :I. metod nauczania. 
przyczyniła się do wzrostu zaintere
sowania szkoleniem egzekutyw or
gani.zai::ji partyjnych. Zmienił się ich 
styl pracy. 

Kie::-ownictwa partyjne nauczyły 
się, na podstawie osiągniętych już 
konkretnych wyników, analizować 
wal'tość i rmaczenie srzkolenla partyj
nego, .zwiększającego w wyniku ~ro 
stu świadomości efek-ty pracy pro
dukcyjnej. 

Komitety Dzielnicowe urrządzają pe
riod:vczne seminaria z wykładowca· 
mi. ·Na dzielnicy Staromiejskiej, na 
ponad 50 wykładowców, przybyło na 
seminarium zaledwie siedmiu. 

- Trzeba otoczyć wlękną opieką 
wykładowców - stwierd.zlła na !la
radzie tnw. Cecylia Marcboń. W O
środku Konfekcyjnym Nr 4. niektó
rzy wykładowcy przychodz~1 nle pn.y 
gotowani. Wykłady są nudne, naszpi 
kowane stek!em ogólników i fraze
sów. 

!!'Zykłady, popierając swe wywody 
ri!rami, opeTUjąc fakta~. Ty:m 
tlyraźniej więc, tym jaskrawiej ry
owały się braki i zaniedbania, mo 
Jilizując aktyw do wzmożenia wysil 
iów na zagrożonych odcinkach, 
W Ś\"lietle wywodów instruktora 

lropagandy Dzielnicy tow. Bukow 
!kiego, kursy masowego szkolenia, 
rozwijające się początkowo pomyśl

~e, obecnie na skutek braku zain 
Eresowania ze strony organizacJi 
oddziałowych, odbywają się n!i«!ł"e

iularnie i przy niedostatecznej fre 
kwencji. Podobnie ma się sprawa 
1 grupami samokształceniowymi. 

Brak jest kontroli naa wykładowca 
llli ze strony"egzekutywy organiza

rzy k o-ą dzi ł 
Np. we wspomnianym 2akła<lzie, 

gdzie kierownikami grup są byli ab
solwenci kursów tow. tow. Radeclta, 
Bednarek, Jasińska, Biegań~i i in
nt, - wzrasta produ'llcja, dyscypli· 
na pracy I spra·wność organizacyjna. 

A pmecież tow. Bierut, anal'.rzując 
na IV Plenum formy i metody na
uczania, wskazał na konie<>znośll 
'6Większenia zainteresow·ania się kle· 
rownictwa poosta.wowycb organizacji 
partyjnych po.7li&mem wykładowców, 
ich doborem i pnygotowaniem. Nie 
którzy bowiem wykładowcy uważa
:ą. l~ obowiązkiem ich jest . uczy6 
drugich, lecri. sami nie c.zynlą żad
nych starai1 w kierunku pod\\-"YŻsze
nla własnych kwal!fikac,ji. Jest to 
oczywiście ciasny praktycyrim ludzi, 
nie rozumiejących, że nic tak nie w' 
pacza linii naszej Partii jak samo
uspokojenie i spoazywanie na lau
rach. 

Fakty stwierdzone na naradzie 
łód'lkiego aktywu .szkoleniowego 
preez tow. Adam:aka I innych dysku 
t-antów, winny zaostrzyć czujność ko 
mitetów partyjnych na tym odcin
ku. 

, 

.w imprezach Międzynarodowego Dnia Dzieeka Niektóre organizacje partyjne na
uczyły się ró\vnież urozmaicać wy
kłady, by w ten sposób wzmóc :zain
teresowanie Wśród słuchamy. "wy~ 
kłady ebiorowe, 1POłączone a: wy
świetlaniem filmu - oto nowa for
ma powiązania teol"ii z praktyką. 

cji part.)'.inych. 

W związk"1l ze zbliżającym się Mię 
dzynarodowym D!lit:m Dziecka 
\\"SZYstkfo dzielnicowe Komitety O· 
broi'iców Pokoju w Łodzi przygotowu 
ją szereg imprez i pogadanok, któ>·e 
zapoznają sze:i•okie rzesze społeczefi
stwa z ciężkimi wnrunkami, w jakich 
wychow1.1ją się dzieci w 1>nl1stwach 
kapitalistycznych i w krajach kol<r 
nia.lnych ornz zaznajomią z osiągnię· 
cin111i opieki nad dzieckiem w Zwię.z 
ku Radzieckim ! w krajach demo
kracji ludowej. 

Imprezy tr organizują wył<mione 
specjalnie w tym celu Komisje Obcho 
du .Międzyn11rodoweio Dnia Dziecka, 
których członkowie rekrutuj~ l'loię 7. 
najbardziej nktywnyrh c?.lonków lfo 
mitetów Obrońców Pokoju. 

* • * 
P1·zewodniczącit Komisji Obcl1odu 

c6w Pokoju śródmi.e~c:ie·Lewa, tow. 
Helenę Donnszewską, zastajemy w 
trakcie odprnwy swojego aktywu. 

- Po zakoi1cwniu akcji zbierania 
podpisów pod Apelem Pokoju wpro
wadzamy n·owe formy walki o utrwn 
lenie pokoju - mówi tow. DonaS'zew 
aka. 

- Obecnie mobilizujemy nasr. ak
tyw pokoju do nowych zadań. Chce
my pokaznć, że walka o pokój jest je 
dnocze~nie walką o. wychowanie no
wt•go człowieka, jest walką o zapew 
n!enie szczfśliwej przyszłości dla 
dzieci na całym świecie. 

W 11kłl\d Komisji ObC'hodu Między 
narodowego Dnia Dziecka w~szli naj 
bardziej aktywni przedstawiciele 
ZMP, ZHP i Ligi Kobiet. Począwszy 
od wczoraj we wszystkich zaklad::ich 
pracy organizownne są krótkie ma
sówki, na któ1·ych prelagenci·aglta. 

tony z „trójek' pokoju, mówią o wy 
chowaniu dziecka w kl'ajach kapita
listycznych i w Związku Radzieckim. 
Członko"·ie komisji w zakładach Jl'r:l 
cy mobilizujr1 „trójki" pokoju, które 
w niedzielę, 4 czerwca wraz z eki]Xl 
mi łącz.ności wyruszi:i w teren woje 
wództwa. Po raz pierw!'zy \'l'J'jadą na 
wieś wraz z ekipami łączności kie
rowniczki żłobków fabrycznych i 
przed::zkolanki, które brały udz.iał 
w akcji zbierania podpis(>"; pod Ape 
lem Pokoju. Na ws.iach d;;iclić się bę 
dą one nabytym clofaviadczcniem z 
pracownicami żlohków wiejskich. 
W dniu tym wyj:1tlą równie.: do kilku 
dziesięciu gromad najbardziej nJ;tyw 
ni agitatorzy pokoju, którzy wygło
szą sze1·eg pogudanek na temat prze 
biegu walki o pokój i na temat llrzY 
szłości d~ieci w krajach kapitalisty
omych i w Związku Rndzierkim. 

(bie) · 

Niezdrowe tendencje 
samousp.okojenia 

Obok niewątpliwych osiągnięć da· 
ją się jednak zauważyć pewne bra" 
kl ,i niedociągnięcia w pracy wy
klndowców. 

RealizuJ~ic uchwały IV Plenum KC 
na odcinku masowego szkolenia par
tyjnego, Wydział Propagandy Komi
tetu ł,ódzkiego IZW01'<łł ogólnolódzką 
naradę szkoleniowego aktywu. 
Występujący w dyiikusji wykła

dowca tow. Aclamiak wska~ał na nie 
zdrowe tendencje samouspokojenia 
i nicfrasoblhvości, panujące wśród 
wielu wykładowców. Jak wiadomp, 

* • * 
Zagadnienie pracy wśród wykła-

dowców, otoczenie ich opieką. stałe 
doszkalanie i kontrolo\vm1ie JJOzio
mu nauczania nabiera w chwiJi o-. 
hecnej s-.:C2ególnego znaczenia. 

Przed łódzką organizacją partyjną 
stoją w drugim p6łroczu 0bardzo po
waż.nc zadania. W planie pracy Wy
działu Propagandy Komitetu Łódz
kiego postanowfono uruchomić 1000 
kursów masowe-go szkolenia partyj· 
nego, fnbrycznych, wiec1.0rowych i 
samok.>z.t:ałcenio\V)'Ch. Wymagać to 
będzie prrzygotowanfa ogromnej iloś
Ci wykładowców. 

Tow. Egierski słusznie zwrócił u
wagę na konieczność przeszkolenia 
ideologicznego aparatu technicznego, 
który, nie orientując się dobrze w 
~olityce nastej Partii i naszego Rzą 
du, popełnia często nieświadomie 
'liiele błędów, odbijających się u
lernnie na produkcji. Przede wszyst 
kim zaś wysuwa się koniecznoiió 
Przeszkolenia tak zwanych „klldr 
irednich" w przemyśle - jako Sro 
lek, prowallzący do podniesienia 

MiędzynRrodowogo Dnia Dziecka, 
przy Dzielnicowym Koniltecic Obroli 

-----------------

Plany te OOZY\"liście mogą i powin· 
ny być w pelni wykonane. Istnieją 

bowiem u nas poważne i niewyko-
tzystane rttrerwy. Mamy wielu slu
chaC1Zy, którzy po ukońc1Zeniu kursu 
i dodatkowym przeszkoleniu mogą 

być doskonałymt wykładowcami. 
tyników ich pracy. 

Radioodbiorniki dla młodzieży 

Kadry rosną szybko, hartują się 
łl ogniu walki ·o produkcję, lecz ani 
rady zakładowe ani organizacje par 
lyjne Dzielnicy nie potrafiły ich 
Yiysunąć, posłać do szkół, postawić 
ta wyższ:t·ch bardziej odpowiedzlil.J 
nycb stanowiskach. Zaledwie 28 to 
''arzyszy skierowano do szkoły par 
tyjnej, a, tylko jednego do szkoły 
Oficerskiej. Ci, którzy zostali pnc~ 
lunięci na stanowlsl•a Instruktorów, 
Pcdma.Jstrzych, c~ęsto nie byli oto 
ezeni opieką. P~ewodniczący rady 
tow, Augustyniak pn.ytacta fakty 
I\ ystępujące na tkalni, gdde pra
ktykanci pracujący jui: diutszY cias 
la. o majstrowie nie otrzymujll na 

w Rokicinach 

leżnego Im wynagrodzenia. Tow. 
Strumiński. absolwent ezkoly 
PST-P. otrzymywał przez wicie 
miesięcy płacę robotnma fizyczne· 
go, Tow. Woźniakowa. przytacza fa. I 
kty, świadczące, źe kobiety wystmi~ 
te na atanowisltlł instrukto1·dw l 
majstrów, pozo!itRwiane są same so 

Na zakończenie Tygodnia O
światy, Książki i Prasy w Rokici· 
nach, gm. Łnznów, Odbyła się uro 
czysta akademia, w której wzięła 
udział mlodzleż miejscowej 6Zko
ły średniej spółdzielczo-handlo

wej oraz chłopi z całej. gminy. Na 
zakończenie uroczystoścl przedsta· 
wiciel Dyrekcji Okręg-owej Szkole 

-------------------------------

Porzuco a wyciągarka 
ui Andrespolu 

Na t<>reniQ dołów, z których czer 
pnły gl~'!.-ę Znkłndy Cornruiczne w 
Andrespolu o. które obeonie ulegają. 
zasypywnui'u śmiei;inmi, wywożony
mi z pobliskiej Wiśniowej Góry, 
znujdnje się wyciągar:\ta, służąca 
dawniej do wyciągania wagoników 
z surowcem do produkcji ko.fli. 

Pol}\ady gliny zostały już wy. 
czerpane. Mimo to pozostnwiono tu 
wyc1:i.garkę, obecnie częAciowo jui 
zdokompletowaną. - brak jej liny 
wyelę,gowoj i napędu ( ailnikn. elek 
try1:znci:o wzglQdnie lokomobili pa.. 

rowej). Mimo . to wyciągarkQ tę z 
' -powodieniem można by wykor~y. 
ata6, gdziaindziej, gdzie potuaba 
maszyn wyci!łgowyeh. 

Trzeba dodaA, że po całym tera. 
nie leży sporo prz~eł szyn kolejki 
polowej, 1aeypywanycb, zwożonymi 
śmieciami, J e~li eą. one niepotrzob. 
ne PańFtwowym Zakłado!Xl Cc1ta. 
micznym w Andrespolu, napewno 
stnłyby si~ użyteczne gdzie' na bu 
dowlach. 

:e. 'J. 
korespondent „Głos;i", 

nia Zawodowego, ob. Marian Prze 
piórka wr~czył młodzieży szkolnej 
radioodbiornik. 

Nagroda ta - powiedział ob. 
Przepiórka - to dowód uznania 
CUSZ i DOSZ dla szkoły .spóldziel 
czo-handlowej w Rokicinach, któ
ra mimo dość trudnych warun
ków '!!la poważne osiągnlęcia. 

Kształci ona i wychowuje nowe 
kadry spółdzielców, które zasilą 

apa~at gminnych spóldzielni „Sa
mopomoc Chłopska". Młodzież ta, 
osiągając poważne wyniki w nau
ce, jednocześnie pracuje ofiarnie 
na odcinku społecznym. Założyła 
ona wiele gromadzkich kół ZMP i 
kilka drużyn harcerskich, sprawu
jąc' nad nin:i 6tałą opiekę. Biene 
również czynny udział w pracach 
ludowych zespołów sportowych, 
l)rzyczyniając się w poważnym 

stopniu do podniesienia kultury 
fizycznej na terenie gminy. 

Stanisław Krakowiak 1 
korespondent chłopski „Głosu" 

Rokiciny, pow. brzeziński 

Już z początkiem czerwca, Wy
diział Propagandy KŁ organizuje kil 
kudniowe kursy i seminaria dla wy
kładowców. 

Zadaniem komitetów 

Przed zja dem włókniar~y 
partyjnych 

Jest umożliwić i pomóc wykladow· 
com w ro.zszemeniu !Zakresu ich wia
domości i podwyższeniu porzfom11 i
deologicznego. Kolektywną · pracą usuniemy braki w pracy ogniw związkowych 

Ostntnio w PZPB i W. Nr 22 oJ 
były si~ wybory dćlcgatów na Il[ 
Krnjowy Zjuzd W$ókuiarzy. W dy 
skusji nnd wyi:łoszonymi reforata. 
mi, puow11żnio zahiernly glos ·kobic 
ty, co liwia1lczy o ich wyrobieniu 
społecznym i politycznym. l\lówlo. 
no b osiQgnięciach i brakach w pro 
dukcji, szczególnie na tkalni. Poru. 
szono specjalnie sprawę prney grup 
zwif}zkowych i n1ci6w zaufania, 

Nie możemy powiedzie~, to 
wszystkie nasze grupy zwiąikowtt 

ile pracuj~, ale są takie, kt6rycn 
cała. dziaJalno~ć ogranicza sit tylko 
do rozprowad:iiania. znaczków i po
brania. pieni~dzy, Grupa zwi11zkowl\ 
i n1ą:i: zaufania. winni wszystkim in 
teresowaó sil), a spostrzeżeniami 
swyiai dzielió 11i~ z ra.<lą. 1:akładową 
i kierownictwem sakładu. 

Mówiono tak:Ge o niedoeiągni~
ciach we współzawodnictwie i nie 
dostatecznej opiece nad racjonaliza 
torami, o nicdostatcczny111 zainte
resowaniu zo strony Związku spra. 
wami lecznictwa, o braku lekarzr 
w naszej przychodni o l>udowie I 
żłobka i przed•zkoln 'przy naszyc!I 
zakładach. trwajlłcej już lata.. 

Tow, 1\fnlec, skręcarka, micd7.v 
innymi, stwicrdzila, że ustawa o zn 
br.-.picci1c11 iu eocjnlistvczncj dYsc I"· 
pliny pracy została pr:r.yj~ta ~ ,ra. 
tlościlj. prZl'Z naszą. znlogę z wvjlłt 
kiem nicrob1hv, którzy ju

1

ż nie· bt· 
tlą. mogli łuzikownć. 

Dy"ku~.ia. wykazała, że ietnicjfł 
. jeszcze pownżne brnki w prncy po 
szczcgóluych ogniw zwi1p,kowycn. 
1re . brnki i nicdoci11gnięcin bi:dz1c 
moznn usnn:ić pn,v koloktywnc.i 
\\~spól?.rncy r1.1dy. zukłndowl•j, oq;n. 
n1zncJ1 partyJllCJ i dyrekcji. 

Józet Jnnicki 
kore~pondcnt ,,Gło~u" 

t: PZPB i W. Nr 22. 

Nowy rozmach szkolenia partyjne
go wymaga jednocześnie organi~acyj 
nego uj~cla liczby wykładowców i IZ\l 
kwaliflkowania ich p02lomu naucza
nia. 

W związku rz tym zachodzi koniecz 
ność wprowadzenia stałej ewidencji 
wykładowców. Pozwoli to, przy odpo 
wiedniej kontroli ze strony wladz 
party.inych, na lepsze obsłużrn,e kur 
sów, a zarazem na właściwą ocenę 
pracy wykładowców oraz na zlikwi
dowanie przypadkowości w typowa
niu d nauczaniu. 

Podnosimy poziom kulturalny wsi 
. ';ys~łki nnsze~o Pnństwn.. Lu~o- Liczba wypoż~·cza.ji1cych k~iążki 

I\. c1::0, ~dąco .w lu cru n ku wł·c1~gnię. j~s_t dość pownżua. i i kai.dyiu 
cia W!ll z wY:lkow~go z~c~tania ~ul d111em wzraBta. Uzyta.ią nic tylko 
turn'.n?go, przymos_ły JUZ pown<111~ młodzi, ale i starzy. tiwiaclczy to 
\'.Y?1J:1. W gromadzi~ P~nc~a .Mn- o tym, że chłop polRki prngnic zdo 
r,rn~skn, · po';·. sl<larn.1ow1~lnci:o, bywać i iiogłt; biać swoj~ wiellz(', 
gdzie pr:r.cd 'li OJnl} pr.n" ie; mkt nie nby godnlo spełniać obowiązki 
czytał, bo z;e~ztfł me ~~ło ~%e.go wspólgo~podar:a Pohki {,t11lowej. 
czytnć, ~zlsiaJ mamy JUZ b1bl10. zotia Kofbiał 
t~k~ pubhezn_ę, ~ w której . ~iętrzą kore$pond1'11t ku. ,,LHo&u" 
SlQ 1toay pozyteezuych ks1ęzek. &e Studzieńca. vow. Skierniewlcł. 
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wskie kadry oficerskie I Z pobytu. delegacji 
polskiego świata pt•acy w ZSRR 

odradzają się w Niemczech Zachodnich 
·I 

Rem:i.itaryzacja Niem!ec Zarhod
nich pod anglo oml.!ryka1'isk9 

kom~'Kta otldawna pr:„<>stała byc ta
jernnic:.i. Głosrw JUZ organizac~v 
„Brur:"rs:,ha!'f"' b. gcnf?rał;i Ma.-iteuf 
fl 1 P"l"i'' ła pod pl·i,zcz.' Idein „o
brony ~wo1ch interesów" t. viązki b. 
czyn n \'C!h oficerów Wehrmachtu. wer 
bun<!k mil <ivch N:~ me iJw do umun
durowanej na cz"rno „poEcii prze
mysłowej" a wrl.'sz~-.e dalc;w po.su
niete 1 rozlpglr prnc(;' ·-zt<·bu h;t'~row 
skieg<' genr-·-r:ła !I ldNa ..v m;eśc1e 
Koen·~,tein - Ws7V-"'ko to \vska
ruie. 7.e mol'arstw l. spl':l\• 11.iąct• kon
trolę nad Lacho1l11iml rno :vinc.!ami 
Nil'mit·c. dalrlw 11d1·s1.h i;•t uu~tnno

wil'ń C:ltiarlu P<lrJll • msk11·<.:o. \v któ
rym ttn1•ric>Ż 1.ol ('\\ hp:a I.\' się uro
ez.v<i<·!1• do lłkwirl-1'.ił pot<•ncjału zbro 
.jenio-..-;·ęo N!Pmit•t· i 110 11:zc,,iwdzia
łania wszulldmi ;;!lami próbom ich 
r~mi~lt:1rp:1r.ii. 

Pr<'>bv te lak •o w~t,1!0 o~tatni~ 
u jawn ne 11a ·on fer nc.il prii-uwe~ 
w Ur.1;t;d:t.ie In forma"li , '1t?m1r.c:.;ie.J 
Rt>•1pb!ii(' OC'm(1krat.vcznej, posunęły 
;;ię ju7 da:eko; tak daleko. że nale· 
ży o n:ch szeroko móvtić i pisać, aby 
w porę zapobiec odrodzeniu się agre
,-:vwnej soldat<;?ski niemieckiej, która 
itiż dwu'.;:rotnit> w ciągu ćwierćwie
cza wznter.iła pożogę wo1enną w Eu
ropie. 

Na konferencji tej o,owladal nam 
b maior Wehl'machtu Waller Bruc
ker o ~wzegółaeh rozgałęzionej ak
eii ktcira korzysta.iąc z anglo · ame
rylrnf1~l<if'gn popar('ia zmłt>rza clo <>d
nowien~a oficer· l:lch kadr niemiec
ltir1rn \Vrhrmaehtu i do trzyma.nia 
i1·h w stanie „gotowości". 

Walter Rrucker miał wspó~d'Zia
tać przy realizowaniu tej akcji, gdy 
ndmn\'r:ł - zaczęto go szykanować. 
a wówczas uc:z.ynil to, co nakazywał 
mu instynkt sam.iobrony i rozsądek: 
~rh!'o~ił się na' obsz:lrze Niemieckiej 
Re".)ubliki Demokratycznef 

Na rozkaz: Himmlera 

Jak wynika z raportu Bruckera. 
akcja odrodzenia Wehrmachtu, 

bierze swój poczatek w pc>leceniu 
Himml ra 7 rok n Hl 14. któr~· wtedy 
już rozlrnnl wvpracować plan odro· 
clzC'nia kadr SS - na wy1iadC'k klęs
ki hitlrrnw•ldrh !'<lit•mil'<'. Plan ten 
zost11l pl'7~:etv i kolei przez Wehr
m;.icht ·- \\'Of~ko niPm:c-ckle. które 
pra;!nelr pno;<i<hć w okresie okupa· 
cji :;wo ,a wfd:'ną n;fV1.alPi~ą ..bd ·ss 
.,.,r;;an12.::icjc OficC'rowie Akndemil 
W' ~'1ni.?.\ (efo której na1eż:.il r(1.vnież 
w~pnmr.;arn wyże i m'ł i"r Bruck'i'r) 

mieli opracować- wszysth.ie jej szcze
góły, według których hitlerowski kor 
p•rs oficerski mial być stopninwo, po 
ka.pitnlarji, etap Po etapie, odbudo
waity na te1·cnie Niemiec Zachod· 
;1frh. pr:ry 1•zym już wted:v trok 1941!) 
li1·„ono na poparcie ze st.rony Angłi· 
ków i Amcryl,anów. 

ra, a z polecenia amerykańskiego do 
wód?.\ wa, zajęli się szczegółowym o
p.sem „hi~torii wojny" ze specjal
r.ym ; bardzo szemko uwzględnio
nym d2.ia l•~m opt>r;i.c.ii stratrgic·myrh 
na w'lfhodz.ie. 

Pod. anglo-amerykańskim 
patronatem 

W :to11.cu r. ub. tworzenie nielegal
nych kadr oficerskich \V Zachodnich 
Niemczech zostało prawie zakot'lcrzo
ne. J,?-ko zalążek przyszłego wojska 
wystawiono pod patronatem anglo -
'lmr-r:d.~ństdm i skoszarowano kom· 
panif> „robotnicze" I „trans1>0rtowe" 
Rząd Adenauera. 1>osłuszne narzędzie 
e>bcej intrrwenc.łi. zalecił wszystkim 
oodle;:b•m sobie „rządom" prowincjo 
r>aln:vm przeprowadzić legalną reje. 
straci'! b. żołnierzy zaw0tlOWY<'h. aby 
\V t-en sposób 'f.alegalizować· przygo-

towane przedtem potajemnie re.zer· 
wy. 

Zapewne ze względów taktyCtZ.· 
n~·ch, wysocy komisarze amerykal'i 
scy i ilngielscy nie komunikują sic 
ies·u·z' ,,~,)bjśde z gpneralami Man· 
teurnrm S1!1''1f'ntem i Halderem 
Ale czyni to z.a to kto inn.v. a mia
:lowicie .. kanC'll'rz" AiłPnauer, któ· 
!"\' ic>·~rl" n;Ft~pnie 1. raport„m d<1 
siedrziby Wysokich Komisa!"'ly n;; 
Peter~berg. 

Harmonijna „współpraca" obu 
stron: anglo - amerykańskiej i ade 
nanerowskiej nad odrodzeniem rasz~ 
stowskie · siły zbro.inc.1 w NiemczeC'l1 
Zachodnich napotyka jednak na po· 
waine przeszkody. 

Na szczęście i w Niemczech Za
cl dnich potężnieją z każdym dniem 
~iły pokoju, które zdecydowane są I 
pokrzyżować całą tę brudną gierkę. 

Leo.pold Marschak 

Delegacja polskiego świata pracy, która bawiła na uroczy~.tościach 1-
Majowycb w ZSRR zwiedziła iUoskwe i Leningrad. Na zdjęciu -

dl'le„2d:i pol!itka na tle Kr<'mla. 

Plan hitlerowskiej Akademii Wo
Jennej zost.al przyjęty i z pewnymi 
modyf~kariaml wykonany. W okre
s!e pierwszych dwóch lat po 7.akoń
czeniu wojny zrealizowano jego 
oierws;>;y etap· teren Niemiec Zachml 
nich t>odzielony 7-ostał na W1•hrb<'
'Zirkł tokręgl zbrojenio·we). do któ· 
1·ych c::kil'rowano wvbranych. zna1d11· 
jąc.vch się na wolnnśl'i oficl'ró\v. Ka7 
dy '1. ~ich rnbł 0brA(' 'nb1e ia.Ki.0 cv
wiln·· 7.awód. preede wszvc::tkim w 
przemy~le, i później już jako tech
nik. kupiec C'fl.V buchalter. szukać dni 
~-.i:ych kontaktów w terenie, badać 
opinie, tworzyć nielegalne zgroma· 
dzeni~ b oficerów. starać się nawi:\· 
zać łączność 7- b. w;-.•ż:;zymi oficera
mi. Celem pierwszego etapu miało 
być: stworzeni" zdoln:vrh do akcji 
kadr oficl'TSkirh w każdym okręgu 
zhro,jn~·m. 

Budownictwo socjal-istyczne 
Rekrutacja oficerów 

w okresie drugiej i trzeciej Pięciolatki Stalinowskiej 
i szeregowych Pod11jem) drugi = C) Idu artrku I 

lów A. Tre1iakom1, nn temat w:ro W e~apie drul{im. którego realiza- stu stopy :i;yciou ej lud1w:.ci ZSRR. 
CJe roz.poc?:ęto w roku 1946. na- Zwycięska realizac,ja pierw„zej 

5t<ipił ju7 ostrożny poczatkowo wt•r· JJieciolatki stalinowskie.i przyniu· 
hun<>k młcdszyeb oficer!lw do orga-· sla narodowi rad7-ieckiemu znaczur 
nizacji oraz. przeprowadzona została podniesienie fcgo stopy życiowej i 
rejl'~traC'ja kadry podoficerskiej I szt> poziomu kulturalnego. 
r"""".""''· Ct>l <>t::ion dr11'!'"!lO ~ło~ił \V okresie drugiej i trzeciej pię· 
w każdym okręgu zbrojnym - stwo- ciolatki stalinowskiej kra.i radziec
rz:vr. zdolnr do ak·~.łi .jednostki wof· ki osiągnął dalsze znaczne sukcesy. 
skowe. W wyniku w.vkonania drugiego 

Nad całościa -zadania czuwał planu pięcioletniego (w~rpełnionego 
.. sztab główny•• - Fuebrungsstab. przedterminowo na dzień 1. IV. 
którego skład personalny miał być 1937 r.l naród radziecki zakończył 
ukryty pod, zasłoną „tajemnicy woj- ł!udowę socjalizmu w ZSRR.. Zwy 
skowej". · cil;"Stwo to 7-0Stało utrwalone usta· 

Walter Brucker wymienił wiele wodawczo w Konst:vtuc.ii StOllir.ow
nazwisk byłych generałów i o!ice- sklej - konstytucji zwycięskiego 
rów hitlerowskich i mÓwił 0 sposo- soc.ializmu. 
bach. któryc·h używano. aby pozys- W toku drugiej pięciol:i.tki global 
kać ich udział w „nielegalnej" orga- na produkcja przemysłowa ZSRR 
nizacj!. Kto wyrażał zgodę _ otrzy- wzrosła przeszło clwul;rotnie 0 
mywał pr7edterminowe zwolnienie z 220.8 oroc.; po~ koniec l!l37 r. p~e 
ob0Z1 kt · odm • ł mysi ZSRR osiągnął 428 proc. poz10 1• .o uporczyw:ie . awia - mu z roku 1929, a w porównaniu z 
t~mu grozono wy~~mem, ,Jako „z.brod 1 r 1913 wzrósł prT.cszło 7-!trotni<'. W 
~:~~ic~0{~~n:~~ski~ ręce władz ra· ciągu trzech lat trzeciej pięciolatki 

. . · (1938 - Hl40) globalna produkcJa 
Bardzo intereSUJ~co wypadł w us- przemysłu wzrosła 0 52 proc. <Tl'ze 

tdc~ Bruck~ra op1s stworzo~eg-0 w .ci plan pięciolatki nie zos1ał całko 
mleJscowośct Allendo~f spec.ialnego wicie w.vkonany n:. skutek zllra
obozu dla b. generałow _ 1 s.ztabow- dzicckicj napaści hitlerowskich Nie 
ców, którzy pod kierunkiem Halde- mice na ZSRR w roku 19.U). 

L Napisał --.J 
A. TretiakoHI ---

Pod koniec drugiej pięciolatki zo 
stała w zasadzie zakończona kole
ktywizacja rolnictwa, która w ro
ku 1937 objęła 93 proc. wszystkich 
zagród chłopskich i 99 proc. wsi:yst 
kich obsiewanych zbożem pól chłop 
ski eh. 

W oparciu o zwycię~twa politycz 
ne i gospodarcze, osiąg11ięte w okre 
sie drugiej i trzeciej pięciolatki, kia 
sa robotnicza. ZSRR osiągnęła dal 
szy wzróst dobrobytu i podniesienie 
się kultury całego narodu radziecki!' 
go. 

Już w roku 1936 na VIll Zjeździe 
Rad, podsumowując wyniki zwycięi: 

iwa socjnlizmu, towarzysz Stalin 
powiedział: „Jako wynik l:\>·ch 
wszystkich z.mian w dziedzinie goa-1 
poclarstwa na.rodowego ZSRR. ma· 

my tera:.i nową, socjalistyczną eko· 
nomikę, która nie zna kryzysów &· 

ni bezrobocia, nie zna nędzy ani 
ruiny i daje obywatelom całkowitą 
możność dostatniego i kulturalnego 
iycia". *) 

Jednym z najbardziej wymo
wnych wskaźników nieustannegQ 
podnoszenia się dobrobytu i zamoź 
ilości narodu radzieckiego jest nie 
ustanny wzrost dochodu narodowe 
go ZSRR. W latach drugiej pięcio· 
latki stalinowskiej dochód narodo
wy wzrósł z 45,5 miliarda rubli w ro 
ku 1932 do 96,3 miliarda rubli w rQ 
ku l!l37, a w ciągu 3 lat trzeciej pię 

*) (Zagadnienia leninizmu. O pro 
jeJ.:cie Kon~tytucJi ZSRR. str. 
471) 

Cały naród polski podpisuje Apel Pokoju 

ciolatki - do 128,3 miliarda rubli w 
roku 1940. Tak więc, w ci~gu dwóch 
niepełnych pięciolatek przedwojen 
nych (1933 - 1940) dochód narodo 
wy wzrósł blisko trzykrotnie,- a w 
porównaniu z rokiem 1928 - po 
nad 5-krotnie. 

Jednym ze wskaźników stopy ży
ciowej klasy robotniczej jest sto
pień jej zatrudnienia w przemyśle 
i innych gałęziach ·gospodarki naro 
dowej. Otóż po całkowitym zlikwl 
dowaniu (w roku 1930) bezrobocia 
liczba robotników i urzędników, t:I 
trudnionych w gospodarce narodo· 
wej ZSRR, wzrosła z 11,6 miliona 
osób w roku 1928 do 22,9 miliona 
osób w roku 1932, do 27 milionów 
w roku 1937 i do 30,4 miliona osób 
w roku 1940, a więc w ciągu U la& 
wzrosła blisko 3-krotnie. 

W roku 1985 w ZSRR narodził się 
ruch stachanowski, który odegrał 

decydującą rolę we wzroście wydaj 
ności pracy robotników radzieckich. 

O ściślejsze pow'ązanie teatru i publicznością 

W okresie drugiej pieciolatki wy 
da.jnoś6 pracy w przemyśle ZSRR 
wzrosła o 82 proc. (zamiast przewi
d~anych planem 63 proc.), a w cią 
~u trzech lat trzeciej pięciolatki -
•> dalszych 32 proc. W Związku Ra 
ch:ieckim, w którym zlikwidowano 
przyczyny bezrobocia i kryzysów, 
robotnicy nie tylko nie obawiają 
~ie wzrastania wydajności pracy, 
lecz sami są projektodawcami dz!e 
siątków tysięcy pomysłów. które po 
magają usprawnić proces produk· 
cyjny. zwiększyć wydajność pracy 
i obniżyć koszty własne produkcji. 

Przet~premterov1a dyskusja publiczna w Łódzkim Teatrze Powszech11y111 Na lej podstawie nastąpił w ZSRR 
dalszy wzrost zarobków robotni
ków. W ciągu 8 lat przedwo.lennyr.b 
przeciętna płaca roc7-na. robotnik11w 
radzieckich wzrosła ponad 2.5-kro· 
tnie, a w porównaniu z rokiem 
1928 - 5,6-krołnie. 

\V..;1!1< '.·Hwać Sll, uv.mżnie w głosy 

rnl1otnicze1 wicl•iwni, wyciągać 
twórc1e w 1iosl~i 1, lego. co Fię robo 
tnlczcmu widzowi podnha, a co nie 
podoba, uczyć naszr.i nową teatral
ną p11hliczn0ść i 1rnmemll się uczyć 
u •ej publicwoścl - oto 1.adanie, 
które postawii sobie łódzki Pat'i.stw. 
T·~atr Nowy, organizując szereg dy 
~!rus.ii nad wystawianymi przez 
~•<'hie sz1uk;.imi. 

Dohry przyklad Teatru Nowrgo 
n;i ~ladnw'1ł. juk wi:idomo, łódzki 
P;.riotw Teatr im St ,T<iruc:w (dys 
kus1n nad „O.iwctmni" Kruczkow 
skit>):!ol, obecnie zaś· wl<1czył l"ię ao 
a!"cii ;ciślejszego związania teatru 
l widzem i łódzki Teatr Powsze
chny, urządzając w rln. 26 maja br. 
nubliczną dyskusję· nad wystawion>i 
JW7.ez siebie knn1Prli.:i Al f•'redry pi.. 
„\'\/iełki c1ł°'~·iek clo małycb intere 
..;fr··„\'" 

OcenfHiąc j11k najpo1.ytywniej 
~::im pomysł orga111zowama. podo
bnych dvslw~·ji (piszemy: dyskusji. 
g:lvż ZPspól Teatru Powszechnego i 
w ppvs?lości zamim·w je kontrnuo 
wać). musimv zglosić na wstępie 
r.are zastrzeżeń co do piątkowej 
„próby generalnej". 

Więc przede wszys1 kim, jeśli cho 
d7.i o skład widowni zaproszonej 
na dv~kusję: zbyt mało na sali by
łn przedstawicieli łódzkiej publicz
ności robotniczej, a zwłaszcza tej 

. ;c; przoduiacej c2.ęści. która niewąt 
pliwie najwięcej twórczych elemen
tów mogłaby wnieść do dyskusji
rrzodowników i zasłużonych przo
dovmików pracy, racjonalizatorów, 
nowatorów i korespondentów fa
brvcznvch. Następnie - jak to :z:re 
.~<tą podkreślił jeden z dyskutan
tćw - zaproszenia należy rozsyłać, 
o ile to możliwe, w takim terminte, 
aby zaproszeni mieli czas zapoznać 
się dokładnie z treścią sztuki. Wresz 
cie, jeśli chodzi o samo prowadze
nie dyskusji - należy nią kiero
wać w taki sposób, aby nie rozmie 
niała się na drobne, mało ważne 
s1.czegoly. lecz obracała się wokół 
wezłowych zagadnień sztuki i jej 
re~ysersko - aktorskiej interpreta-. 
cji. 

Mimo powyższych niedociągnięć. 
łatwych w przyszłości do usunięcia, 
piątkową dyskusję w Teatrze Po
wszechl'l.ym należy określić raczej 
jako udaną. Bądź co bądź - szkoda 
tylko, że w tak zwężonym społecz
nie aronie !"""! WYPOwiedziano szere2 

t~afnych uwag pod adresem po!lty 
k repertuarowej naszyclł teatrów, 
zgłos7.0no szereg dezyderatów doty
czących związania się naszych dra
maturgów z problematyką Polski 
Ludowej, próbowano „ustawić" bo
haterów fredrowskiej komedii w 
czasie i pr;:estrzeni, omówiono lu.I' 
tycznie koncepcję reżysera sztutrt 
ornz poslczególne kreacje aktorskie. 

Przy7wycz.ajeni do ożywionych dys 
kusji w Teatrze Nowym, w których 
uczestniczy aktywnie cały zespól ar 
tystyczny, biorący udział w przed
stawieniu - nie dcttrzegliśmy jesz 
cze tego zainteresowania dla dyskus 
sji tego rodzaju wśród zespołu, w.'f 

«tępuhicego w ,, Wielkim czł0wieku 
do małych intere~ów" 

Wierzymy, ie w przyszłości ten 
stan ulegnie poprawie, a nan1zie 
chcielibyśmy. podkreślić stanowisko, 
jakie zajął w dyskusji odtwórca r0 
li Leona w komedii Fredry. Tai• 
właśnie jak ob. Stawowski należy 
wsłuchiwać się w głosy, płynące z' 
widowni, i w taki, jak on I.o 1,robil. 
sposób należy na nie l'eagować. 
Reasumując: dzięki piatkowej 

„próbie generalnej", polc1czonej /. 
dyskusją, Teatr Powszechny ucz:y 
nil krok naprzód, jeśli chodzi o 
ściślejsze powiązanie z łódzką publi 
cznością teatralną. Stel. 

Równocześnie podniosła się real 
ua wartość plac robotników i urzę 
dników; świadczy o tym. m. in. 
fakt, że w okresie drugiej pięciolat 
ki konsumcja na głowę · ludności 
wzrosła przeszło 2-krotnie. 

W okresie trzeciej pięciolatki 
seybko rozwijały się nadal galęzie 
przemysłu produkujące przedmioty 

Akcja .nasowego składania podpisów pod Apelem Sztokholmskim. powszechnego użytku. Tak np. w po 
Na zdjęciu - Władysław Klcchta, małorolny chłO'il z ł,ącka, pow •. ~°'~Y równaniu z rokiem 1937 proclukda 
Sącz, poopisuje Apel Pokoju. (Foto AR - Zygmunt Wdowmski) towarów konsumcyjnych wzrosła w 

- roku 1940 o 33 proc. 

Ml d . d • " M k " p T d " W ciągu 12 lat przedwojennych o a gwar la - ata - an a eusz .r~~~~i~;ek k~~;~~~;~~~h s~~~~~~! 
" " · " 4,6-krotnie. Do znacznego wzrostu 

chłonności rynku krajowego ZSRR 

U t • k k f Z • k • • f f • • k "21 f przyczyniły sie kilkakrotne obniżki czes nicy on ursu p. I „ /O 1e1 o KSIQZ I I detalicznych cen produktów i przed 

d I • • • , . • 
1
. · • k • miotów powszechnego użytku, jak Z a I eazam1n ze znaJ omOSCI 1teratury ptę neJ równie_ż _podniesieni~ ~ea1nej pta.cy 

8 robotmkow i urzedmkow oraz do· 

lmpo11ująr:y, niespotykany d~
tąd w naszych dziejach rozwoJ 
wydawnictw najcenniejc;zych dzieł 
przeszłości, dzieł Mickiewicza, 
Słowackiego, Prusa, Orzeszkowej, 
Sienkiewicza itd.; wspani<'ły 
wzrost wydawnictw najbardzicJ 
wartościowych pozycji literatury 
innych krajów; okoliczność, iż 
księgi wielkich poetów i pisarzy 
dociarają w Polsce Ludowej maso
wo, w setkach tysięcy i milionach 
tomów pod dach robotniczego mie 
szkania i wiejską strzechę - to 
wsżystko sprawiło, iż w ramach 
obchodu tegorocznego „Tygodnia 
Oświaty, Książki i Prasy" posta
nowiliśmy poddać naszych czytel. 
ników pewnemu „egzaminowi", 
właśnie - ze zpajomości wybit
nych dz!eł naszej literatury naro
dowej i przodującej literatury ra• 
dzieckiej, organizując na łamach 
„Głosu" błyskawiczny konkurs li
teracki pt. „Z jakiej to książki?" 

Do egzaminu przystąpiła wielka 
ilość czytelników z terenu Łodzi i 
Sieradza, Zduńskiej Woli i Wie
lunia, Tomaszowa Maz. i Koń
skich, a nawet z .okolic„. Krakowa. 
I chociaż ktoś z rodziny bęcwal· 
skich gotów się założyć, że kon• 
kurs tego rodzaju to impreza „wy 
łącznie dla inteligencji" - bar-

. dzo znaczna część rozwiązań, p!a
wldłowvch rozwiązań konkureo-

wych. pochodzi „Jak na złość" -
od dziewiarzy, cerowaczek, sno• 
waczy, ślusarzy i pracujących 
chłopów, Cóż to oznacza? Ozna· 
cza to, że robotnik nasz i chłop 
pracujący jest wdzięcznym konsu 
mentem dóbr kulturalnych, że • czy 
ta wartościowe książki i dobrze 
pamięta to, co przeczytał. A jeśli 
już mowa o tej „pamięci" - cha
rakterystyczny przykład. Oto, je
śli chodzi o fragmenty dzieł, P,O
danych, w konkursie, pewna cz~ś~ 
osób „oblała się" na Słowackim, 
wstawiając na miejsce prawidło~ 
wej odpowiedzi: J. Słowacki 
„Beniowski" - J . Słowacki 

„Wiosna" (?) - · J. Słowacki 
„Lament nad grobem Kochanow
skiego" (?) - J. Słowacki - „O 
mowie" (?) - Jan Kochanowski
„Treny" (?) - a nawet: J. Tuwim 
- „Kwiaty polskie" (?). Ten błąd 
popełniło wielu biorących i.dział 
w konkursie przedstawicieli mło
d~e-i:y szkolnej (wniosek: koledzy 
podciągnijcie się w dziedzinie nau 
ki języka polskiego i literaturyl), 
błędu tego natomiast nie maleźli 
śmy w żadnym z rozwiązań, na
desłanych przez robotników i chło 
pów. Ich rozwiązania były w 99 
procentach bez zarzutów, a C'l 

więcej - zawierały nieraz szcze
góły wcale w warunkach konkur• 
au nie wymagane. I tak np., kon-

duklorka łódzka, ob. Władysława 
Radek, nie kontentując się zwy
kłym podaniem dziel~, ol,reślila 
dokładnie ponadto w swej odpo
wiedzi księgę „Pana Tadeusza" 
oraz pieśń „Beniowskiego", z któ· 
rych wzięliśmy fragmenty do na
szego konkursu. O czym to świad 
czy? Świadczy to o gruntownej 
znajomości dzieła, znajomości, któ 
rą -zresztą przejawiła przeważna 
część biorących udział w konkur
sie. 
Wśród tych WSZV!;lkich, którzy 

prawidłowo odcyfrowali nazwiska 
autorów i tytuły dzieł, klorvch 
fragmentv zamieszczono w konkur 
sie (1) A. Fadiejew - „Młoda 
Gwardia'·, 2) M. Gorki-„Matka'', 
3) A. Mickiew.i.cz-„Pan Tadeusz", 

· 41 B. Prus - „Faraon", 5) H. Sien
kiewicz „Janko Muzykant'", 
6) J . Słowacki - „Beniowski'", 
7t St. Żeromski - „Przedwiośnie") 
- rozlosowariych zostało 100 cen 
nych naqród książkowych, które 
miejscowi ,laureaci" będą mogli 
odebrać w redakcji „Głosu Robot
niczego" (Łódź, Piotrkowska 86, 
III piętro), począwszy od 1 czerw
ca br„ w godzinach od 9 rano. za_ 
miejscowym nagrody zostaną prze 
słane drogą pocztową. 

A oto lista osób, do których u
śmiechnęło się szczęście w kon
kursie 'Dt „z jakiej to książkir 

oraz wykaz nagród, które otrzy· 
mują: 

1. Radek Władysława. konduk· 
tarka, Łódź., Turgowa 14 m. 2 -
„Kuzvnka Dietka" Balzaca; 

2. Stell Tadeusz, Łódź, Wólcza.'1 
ska 66 - „Opowieś~" Puszkina; 

3. Bykowski Tadeusz, Łódź, 
Brzeska 29 - „Poemat pedagogicz 
ny"' Makarenki; 

4. Barczyk Marla. Łódź, Kiliń
skiego 115 - „Siostra Carrie" -
Dreisera; 

5. Gajewski Jan, Końskie, Od
ludna 15 - „Czapajew" Furmano
wa; 

6. Blałaczewski Walenty - Ra
domsko, Młodzowy 2'1 - ,,Daleko 
od Moskwy" Ażajewa; 

7. Marzyński Stanisław - Pa· 
bianice, Targowa 38 - „Przy
szłość należy do nieb" Leontiewa; 

8. Szczerba Józef - Głowno, 
pow. Łowicz, Piątkowska 28. -
„Opowieści" Puszkina; 

9. Gulczyński Heliodor - Łódź, 
Nowotki 12 - „Poemat pedago· 
giczny" Makarenki; 

10. Gicgier Ignacy - Łódź, 
Strzelców Kaniowskich 25 m. 5 -
„7.ALc>rany ugór'' Szołocllo•va; 

11. Lesiak Danuta, Przedbórz, 
Kielecka 17 - „Trzy barwy czasu·· 
Winogradowa; 

(Dalsey ciu nastąpi), · 

chodów kolcboźnik6w. 
Polepszeniu się sytuacji materiał 

nej narodu 1·a.dzieckiego towarzyslJ 
ło podniesienie się jego kultury. La 
ta drugiej 1 trzeciej pięciolatki sta· 
linowskiej były okresem prawdzi· 
wej rewolucji kulturalne.i w ZSRR. 
W latach 1933 - 1938 WYbudowano 
20,5 tys. nowych szkół. do których 
uczęszczało 33,965 tys. uczniów. W 
wyższych zakłada.eh naukowych 
ZSRR w roku 1933- 34 kształciło się 
458,3 tys. studentów. 

W okresie drugiej pięciolatki wt 
szkolono 5.952 tys. wykwalifikowa· 
uych robotników, w tym znaczn~ 
liczbę specjalistów rolnictwa. W la 
tach drugiej I trzeciej pięciolatki 
zrobiono duży krok na.przód w rea 
lizacji historycznego zadania podno 
szenia poziomu kultura.Ino -technics 
nego klasy robotnicze.i ZSRR do po 
ziomu pracowników inżYnieryjno • 
technicznych. 

Zdradziecka napaść hitlerowców 
na ZSRR zakłóciła pokojowy ros• 
wój gospodarki kraju socjalizmir. 
Ale po zwycięskim zakończenia 
Wielkiej Wojny Narodowej, naród 
radziecki pod przewodnictwem par 
tli Lenina • Stalina, podjął ponÓ· 
wnie wielkJe dzieło budoww społe
czeństwa komunistycznego, da.Iszeao 
polepszenia sytuacji materialnej • 
i'az podniesienia poziomu kultunl· 
tteJP:o ludnogci oracgJaceJ ZSRR.. . 



Zapisy kandydatów 
do szkoły 

Pracy Społecznej 
Państwowa Szkoła Pracy Społecrz

nej w Łodzi, ul. Skorupki 6-8, tele
fon 153-30, iiawiadamia, że zapisy 
lrandydatów do Szkoły odbywają się 
w godzinach od 15 do 17. 

Dyżury popołudniowe 
w sekretariatach UL 

Uruwersytet Łódzki, chcąc umoż
liwić studentom pracującym zalat
Wiante spra;w, wymagających osob1-
1tego zgłostz.enia, uruchamia dyżury 
popołudniowe w ciągu jednego dnia 
w tygodniu. 

We wtorek każdego tygod:i.ia, po
czynając od dnia 30 maja 1950 ro
ku będą czynne także i w go
dzinach po\)OłudnioWYch t. j. w godz: 
13-18 następujące biura: sekretaria
ty dziekanatów, sekretariat ogólny i 
.studencki oraz kwestura. 

Dzis iejszej nocy dyżuruj<! następ:J 
'Qce apteki: Piotrkowska 193 - Czer 
11ek, Łagiewnicka 120 - Pastorowa, 
Piotrkowska 307 - Pawłowski, Na 
rutowicza 42 - Rychter, Gdańska 
40 - Rembieliński, Armii Czerwonr.i 
6 - Szymański, Srebrzynskn 67 -
Szlindenhuch. Piotrkowska 25 
Sterkel. · 

W d:tiu jutrzeiszym i w ciągu no
cy dyżuruj' następujące apteki: 
Piotrkowska 165 - Chądzyńska, Na 
rutowicza 6 - Głuchowski, Ri gow• 
ska 147 - Kowalski, Więckowskiego 
21 - Malczewski, Karolewska 48 -
Sanicka, Limanowskie.~o 80 - Sto· 
\kłowski, Napió1·kowskiego 41 - B'lr 
toszek. 

• 

Itr. fi 
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;;;:~i;::1~ pracy ł___...-
zapewni osiqgnił:1cle sukcesów 

Nasi Cz'Ytelnicy zwracają uwagę •.• Odwiedzamy dwie budowy - przy przede wszystkim zależne jest od 
ul. Armii Czerwonej 28 (PBP) i przy odpowiedniej organizacji miejsca pra 
ul. Wigury 7 (PPB), Już od razu po cy, od umiejętności kierownictwa. 
wejściu na teren pierwszej z nich Obowiązki, ciążące na kierownie
r21ucają się w oczy nieporządki, pa· twie po&1zczeg·ólnych przedsiębiorstw 
nujące na placu. Sterty desek byle i budo-wtltl. po przejściu na nowy styl 
jak. ufożonyeh, żwh· zmieszany z pia pracy, są duże i odpowiedzialne. 
skiem. Nie ma trainsportera, robotni Trudno jest stworzyć jakiś jeden 
cy taczkami wożą cegłę i zaprawę. „przepis" na to, jak powinna wyglą 
Kilka wozów czeka na rozładowanie. dać dobrze zorganizowana praca, 
Majster co chwila zabiera ludzi z je gdyż jest to w dużym st.opniu zależ 
dnej pracy do innej. Od wprowadze- ne od warurtków lokalnych, położenia 
nia nowych norm minął już tydzień, miejsca budowy, ilości wykwalmko
ale murarze na murze fundamento· wanych i niewykwalifikowanych pra 
wym o 10-metrowej długości (ideał- oowników i rodzaju budowy. 
ne warunki do pracy zespołowej) pra Jednak pierwśtzym i nieodzownym 
cują. w dalszym ciągu systemem jn- warunkiem sprawnej organizacji bu· 
dywidualnym. d-0wy jest ścisła współpraca kierow 

Za to na drugiej budowie jest l;U nictwa z organizacją związkową i or 
pełnie inaczej. Wszystkie materiały ganizacją partyjną. Muszą one czu· 
są ułożone, jak to się mówi - „pod wać nad przebiegiem narad wytwói
ręką". Nie słychać nawoływań czych i organizacją pracy, kierować 
Gdzfa zaprawa? - Gdzie cegła? Komitetem Wsp6faawodnictwa Praey, 
Nikt nie pyta - „Panie majster, co kontrolować wykonanie planu oraz 
mam robić?" Gdy przyjeżdża auto warunki pracy i płacy, dbać o socja
z piaskiem lub cegłą, jest natych- listycmą dyscyplinę pracy. Organiza 
miast rozładowane. Nikt się nie złp cja związkowa winna troszczyć sdę 
~ci i nie denerwuje, nik-t nie wymy· przede wszystkim o kursy szkolenio 
śla, każdy wie, co robić. Cisza i spo we i dokształcające. Organizacja par 
kój, przerywane tylko odgłosem pra tyjna wihna szczególną uwagę zwr6 
cujlicej betoniarki lub stukięm młot cić na ~kolenie ideologiczne. 
l·ów ciesielskich. • Co się tyczy warunków techniciz.-

Pierwsza z przytoczonych budowli, nych wymienić należy 
to rzadki wprawdzie przykład źle z<>r 
gnnizownnej prncy, gdzie pomimo 
zwiększonego :takładu pracy, osiąga 
ne wyniki są zaw!' ~ nis~ie, a robot· 
nicy mało zarabiają. 

POW AżNE OBOWIĄZKI 
KIEROWNICTWA 

Druga za to brrdowa jest dobrze 
zorganizowana. Pracownicy wysoko 
przekrnczafo normy produkcyjne, a 
więc i zal'Obki są duże. I tak wła· 
śnił' powinna wy~lądać każda budo· 
wa. Tego wymaga interes zatrudnio
nych t:im robotników, interes Pań· 
i;twa, tego wymagają · nowe normy, 
których o iągn.ię~ie i przekraczanie 

• „ 

OPRACOWANIE DOKŁADNEGO 
PROGRAMU ROBóT 

Kierownictwo musi więc zapoznać 
się z rodzajem i terminem robót o.ra~ 
dokumentacją techniczną, ustalając 
'na tej p<>dst.s:wie poS?.ca!eg6lne etapy 
wykonywania robót, a eo za tym 
idzie1 złożenie w terminie zapotrze
bowania zarówno na materiały budo 
wlane, sprzęt techniczny, narzędzia 
pracy, jak i robc>tnik6w. 

PLAN ZAGOSPODAROWANIA 
PLACU 

musl obejmować plan pnebiegu ro
bót i plan zatrudnienia. Plan zatru 
dnienia powinien być układany pod 
kątem racjonalnego wykorzystania 
ludZJi·- aby nikt nie był zbędny, nie 
potrzebny. Nadmieu:\lla ilość zatrud
nionych utrudnia pracę, powoduje 
chaos na budowli, nie pozwala na 
·rozwinięcie szerokiego frontu pracy, 
co jest niezbrclnym warunkiem wyso 
kich osiągnięć produkcyjnych, a męc: 
i zarobków. 

Równie dokładnie powtnien zMta.6 
opraeowany plan dostaw materiałów 
i maszyn pomocniczych. Z harmono· 
gramem musi -się zapoonać cała za
ł<l'ga już w dniu przystąpienia do 
pracy, a nastęi;nie, najlepiej eo ty
dzień, z postępanrl robót, codziennie 
uwidocznianymi na harmonogramie. 
Następnym warunkiem dobrze z<l'r 

ganizowanej pt•aey jest przygotowa
nie 2-tygodnfowych lub miesięcznyeh 
planów robót i szczegółowe zapozna 
nie z nimi całej załogi na naradach 
wytwórczych, organizowanych przez 
radę zakładowQ. Załoga powinna na 
stępnie kontrolować ich terenowe wy 
konanie. 

Jeżeli poszożeg61ne kierownictwa 
budowli oraz organizacje partyjne i 
związkowe będą wypełniały wszy3t· 
kie1 tutaj wymienione, podstawowe 
warunki, organizacja pracy nie ~ 
dzie wykazywała usterek, będzie sta 
le podnosił się poziom ideologiczny 
i fachowy całej załogi, a co za tym 
idzie, i wyniki pracy. Przytoczony 
zaś na wstępie przykład złej organi 
zacji pracy będzie należał do bezpo-
wrotne; pmeszłoścl. J. K. 

O skrzynki do listów 
0'1. ]01& G. pisze: „Wędrówka 1 piętra na piętro, dmeeittki pr*yłJcli dden 

me kilometrów ulic - oto praea naszych listonoszów. Komitety dom°""' Jak 
dotychcz•, w żadnym stopniu nie ułatwiły listonoazom epełnienl& lcb obo
witzk6w. Prawie w żadnym d-0mu w bramie nie umie.uczono lkrzf'luik do 
wnucania liatów dla lokatorów. A mem nawet Jeden taki dom pray al. te
romliciego 69, gdzie skrzynki 1f, ale nikt nie Jtw.pi lio, hJ, clorobi.6 klum,łd 
l dołt-Onll~ ~hnych napraw.„". 

O •pau;ach tych pisaliśmy jut kilkakrotnie I prsesdy }okol beii .r.o. Fy
dsje si.ę, :ie jes& jut wreszcie pora, by wydano odpowiednie sar:ąd:enia, łct6re 
•reguluj11 sprawf 6krzynek na listy w domach. OC2ehuiemf. W)'jallli-4 od Rady 
Narodowej m. Lodzi. 

Dziwne zwyczaje 
Ob. ]. G. pi~zb: „Dnia 1'ł' bin. o goch lt.ł5 

żona moje udała aio po 1akupy do llklepa 
PSS Nr 470 przy uL Tomaezowekiej 29 (Dthrowa). 
Sklep był już umkn.ięty, a przed aklepem 1gro
madziło aię kilka oaob, które przyszły po „~. 
Na pukanie do drzwi wyjrzał kier-0wnik &lepu, 
oświadczając, że już nie sprzedaje. Na zwr6cont Dl'l1 

uwagę, ze przecież jeszcze nie ma god1. 18, edpo. 
1'iedział: „Ja tei eh~ mieć 6wi~to", donucajoe 

jencn kilka niemiłych epitetów pod adresem kupuj!fcych. W ten epoa6b aa 
dzień świtteczny (czwartek 18 hm.) poz.ostałem bez cukru, soli. mtki itp„!1

• 

Ciekatve, ie kierownik sklepu włośnie tego dnia, kiedy weuła w lycłe 
ustawa o aocjalistycmej dyscyplinie p~oey, uwa:ial sa stosowne sklep mm~ 
wcześniej ani:ieli nale.ialo. Wydaje sie, że sklepem tym, jak równie:i •tosun
ltami tam panującymi, powinien sainteresować się bliżej Inspektorat Kontroli 
PSS. (Adres i nazwisko autora listu, jak równie.i natwisko kierownika aJclepu 
s:none Redakcji), 

Wczasy krajoznawcze i wysokogórskie 
wielką atrakcją dla świata pracy 

Fundusz Wczasów Pracowniczych grup skalnych, jeziora górskie, a w I sprowioza - fi dni) i Sobieez6w 4ł 
stworzył nową formę wczasów, spe· 'Kotlinie Jeleniogórskiej - Cieplic~, dni). 

Wyież za my na w1es 

Drugi etap, to <l'praeowanie do
kładnego planu zagospodarowania 
miejsca budowy. Trzeba dokładnis 
przewidz.ieć i oznaczyć, gdzie będzie 
składowany budulec, miejsce na ma 
ga?.yny, szatnię i św:ietlicę, stano· 
wiska poszczególnych maszyn, kieru. 
jąc się przy tym zasadą jak najra· 
cjonalniejszego wykorzystania prze· 
strzeni. Wszystko powinno być łat.. 
wo dostępne i położone możliwie bli· 
sko budowanego obiektu. 

cjalnie atrakcyjnych dla pracowni· ruiny zamku Chojnasty, Jelenii} Gó- z każdej bazy (0zy to w sclu'ont· 
ków, cieszących się dobrym zdro- rę, Kowary, Szklarską Porębę, Prze· slru czy w domu wypoczynkowym) 
wiem. siekę i Karpacz. . , będą ·organizowane wy<:iee~ • w ró• 

Mowa tu o dwutygodniowych Trasy biegillł dla uczestnikow ry i w okolice pod k1erowmctwem 
Podobnie jnk w latach ubiegłych, 

tak i w tegoroczne Zielone Swięta 
łodzianie masowo opuszczają mia
sto, udając .się na wieś { do atrak
cyjnych miejscowości letnlslmwych. 
Od piątku przed kasami PBP 
„Orbis" oraz przed kasami kolejo
wymi i PKS-u tworzyły się killm
dziesięcio - metrowe ogonki osób, 
które na okres świąt opuszczają 
Łódż. W przeciągu dwóCh dni sprze 
dano kilkac;l,ziesiąt tysięcy biletów, 

Temat)..] d'1ia 

Paer rszy vrok 
I 

Wczoraj pisaliśrI?Y o charakte 
rystycznej sprawie w Sądzie 
Grodzkim w Łodzi: oto notorycz 
ny łazik i obibok z PPB Nr. 2-
Kazimierz Papiewski, w ciągu 
kilkunastu dni bez żadńego us
prav.iedliwicnia nie priyC'hodzlł 
do pracy. Sąd wymierzył mu wy 
rok, na mocy którego w ciągu 
dwóch miesięcy otrzyma on po· 
bory o 10 procent niższe od wla 
ściwych zarobków i zapłaci ko
szta postępowania sądowego. 

Wyrok t en przez uczciwych bu 
dowlarzy łódzkich przyjęty zo
stał ze zrozumieniem i ulgą: mo· 
żna bowiem się spodziewać, że 
skończą się wypadki brąku dy::.
cypliny pracy na budowlach i 
lekceważenia swych obowiązków 
przez niektórych robotnik ów, kló 
rzy zwalali swą odpowiedzial
ną pracę na innych, opóźniając 
w ten sposób budownictwo miesz 
kaniowe1 akcję remontową i 
wiele innych pilnych robót budo 
wlanych w naszym mieście, zrrJe 
rzających do poprawy warun
ków mieszkaniowych klasy robo 
tniczej. 

O braku dys~ypliny pracy na 
niektórych łódzkich budowla ch 
sygnalizowaliśmy już kilkakro
tnie, pisaliśmy o zdarzających si~ 
wypadkach pijai'lstwa, przysłowio 
wych „murar skich poniedział
kach". 

Wydaje się jednak, że kiero
wnictwa budowli, organizacje 
P,artyjne i rady zakładowe zbyt 
mało jeszcze uczyniły w kierun 
ku podniesienia świadomości na 
budowlach. Zbyt mały jeszcze 
z pewnoscią zasięg mipła akcja 
uświadamiająca, skoro jako 
pierwBza z serii spraw o narusze 
nie dyscypliny pracy, na wakan 
dz.ie znalazla się sprawa roboln.l 
ka budowlanego. 

Sprawa ta winna stać się sy
gnałem dla uczciwej części kld 
sy robotniczej spośród budowJ.a
r?.y , dla k ierownikói.t:- bu:iowli i 
oddziałów. Wpływem swym, wy 
jaśnianiem, perswazją i wreszcie, 
gdy to zaW.nd;;ie- karam!, :.tara j
iny się wyel iminować ze c;wego 
grona łazików i obiboków. Każ
dy wypadek naruszenia socja:i
stycznej dyscypliny pracy wi
nien być natychmiast meldowa
ny odpowiednim władzom. Ust:i 
wa, biorąca w obronę oczchvlł' 
pracująeyclt robotników, musi 
być ściśle prz~strzcgana. (m). 

przeważnie do miejscowości, polo~:o 
nych w pobliżu miasta. 

Naiwic:kszą frekwencją . wyjeżd:h 
j ac~ch cieszą się Grotniki, Spała, 
Kolumna oraz Inne młejscowoś11ł 
letniskowe, dostępne w podmiejskiej 
komunikae.il. Ponad 4.000 osób WY 
jechało nnd morze do Sopot, w oko 
lice Gdyni i Ustki, dokąd „Orbis" 
uruchomił dwa specjalne pociągi. 
Ptzcpcłnlone również były pocią

gi, zd;1żające w kierunlm Wrocła
wia, Jeleniej Góry. 

W pierwszy dzień Zielonych Swiąt 
kilka ty~ięcy robotników łódzkich 
indvwidualnie lub zbiorowo wyje
chało do Wielunia, Sieradza l Ra.dom 
ska na uroczystości, związane z ob 
chodem Swięta Ludowego, gdzie 
zaproszeni zostali przez gromady, 
z którymi łączność utrzymują ł6,iz 
kie fabryki. Wiele osób wyjechało 
do swych krewiiych i znajomych -
rolników. (Ble). 

Na odbudowę 
Warszawy 

ORGANIZACJA KIEROWNICTWA 
Polega ona na właściwym rozdzie

leniu funkcji i kompetencji, aby 
wszyscy byli w równej mierze odpo 
wiedzialni za sw6j odcinek pracy. 
Wiele ma tu do powiedzenia ot'ganiza 
cja związfowa i partyjna, czuwająca 
'nad wła~ciwie prowadzonił polityką 
kadr-. 

Szczególnie ważnym jest, aby kie 
rownik budowy sprawował kontrolę 
nad całością, a nie „roodrabnial się" 
wś1·ód mało ważnych l!lf.czegół6w. 

Nagminne są jeszcze wypadki, że 
kierownik budowy niepotrzebnie sta 
ra się załatwiać dosłownie wszystlrn, 
od opracowania harm-0111og.ramu do 
wydania trep&w CJLY gwoździ z ma.· 
gazynu. Jest to objaw s.zkodliwy. 
Znkres kompetencji 11owinien być 
ściśle rozdzielony i dobra organiza· 
cja pracy polega właśn;ie na tym, 
aby ludzie odpowiedzialni za poszcze 
gólne odcinki nie prze&Zkadzali sobłe 
wzajemnie. 

HARMONOGRAM PRACY 
Po wykonaniu wymienionych aeyn 

naści, można je na.zwać wstępnymi, 
kierownictwo przy~wuje do o.praco 
wwi.ia harmonogramu pracy, kt6ry 

wczasach krajoznawczych i wysoko· wczasów krajoznawczych prz~z przewodników FWP. 
górskich w Karkonoszach_ i Kotlinie Szklarski! Porębę (pobyt 4-6 dm), Uczestnicy wczasów kra.jorma.w
Jeleniogórskiej. Prze&iekę (pobyt 5 dni) i Bieruto· czych otrzymują kwatery i wyżywie 

Zgodnie z programem, uczestnicy wice (pobyt 4-5.ini), a dla wczasów nie w domach wypoczynkowych FWP, 
tych wczasów zWiedzają. na wyciec.z.· wysokog6rskieh z Karpacza („Samot a na wczasach wysokogórskich 
kach podezas turnusu dwutygodnio· nia" 3 dni), przez Przełęcz Karkon.cn w schroniskach PTT i PKT. 
wego całe pasmo Karkonoszy, ~iczne ką („Odrodzenie" - 3 dni) - Halę Dla korzystamia z wezasów naleły 
wodospady, wiele fantastycznych Szrenickt (schronisko imienfa Ka· przedstawić zaświadczenie lekara'lde 
,,,,,,,„.„„ ........... „„„„„.„„.„„.,.„.„„ .. „„„„.,„„„„ •••• „„.„.„.„.„,,. o atanie zdl"owia, zaświadczenie koła 

związku zawodowego o uprawnleniu 
do korzystania z wezas6w, ora• za· 
świadczenie zakładu pracy o przy~ 
znaniu urlopu i o wyeoloości uposa
żenia. 

Wszystko. dla.„ mężczyzn 
Wcroraj przy ul. Piotrkowskiej 81 -.ny, ~ włókienni~ I 

nastąpiło otwaxcie „Domu Mody Męe- miał obtiwJa. 
kiej", Dom ten jest innowacją w na Druga część „Domu Mody Męs. 
szym mieście. 'Mężczyźrrl będą mo- klej", mieszcrząca się na piętrze, :PO
gli tu ~-0-patrywać się dosłownie we .siada WYłącrmiie konfekcję gotową, 
wszystko - od praysłowfowej chu- · jak ubrania, pła.srroze i kurtki. Ko
eteczki do nosa, do skarpet i butów nieczne poprawki ubrań, c:iy płasz
włącznie. <:Jt.y wykonywane są na poczekaniu. 

Na iparteT.z& mies-zozą się kole3in<J „Dom !Mody" jest barclrzo estetycrinie 
dlrliały: ka.pelu&ZD4eey, drogerylłoy. sk6 I i guatownie ut!Ządzony. 

w walce z hałasem 

Doceniając d'C>niosłość stworzenia 
specjalnego typu wczasów, tak roz 
winiętych w Związku Radzieckim, 
po~czególne oddziały związków za.
wod-0wych winny typować na każde 
1000 pracowników po 2 oeoby na te 
wczasy. Zgłoszenia kandydat<>w aa 
wczasy krajoon11>wcze i wysokc>gór
skie należy kier<l'wać do Referatu 
Wczasów w ORZZ w Łodzi, ul. Tra\1 
gutta 18, pokój 11. 

ll8. ulicach kier. Wy!. =~w ORZZ 

Konferencia w Związku Tran•portowców 
w trosce o zmniejszenie hałasu I mąd Okręg'<)W)' Zwią~ Z:aw<>dOWIY w zmoz~ny 

na t~renie miasta oraz właściwego i go Transpo.rtowców z.W'Ołuje na dzień ruch W •klepach 
racjonalnego używania sygnałów 80 maja br., godz. 10, w lokalu przy ..,, 
dźwiękowych przez kierowców, Za· ul. Andnej• Struga 6, zebranie tn· Wcz01raj w eklepach ł6d:zkich u-

formaeyjnr dla wszystkich użytkow obserwować można było m.możony Odpowiedzi Redalcc1'i ników pojazdów' mechanicznych. ruch. Sprzedawczynie l aprzedawoy 

W wykonaniu rohowiązań na Dzień 
Kol1iet, kobiety z oddziałów produkcyj
nych Zakładów Przemysłu Bawełniane
go im. Feliksa Dzierżyńskiego, Oddział 
,,A" zarobioną pm.a godrinami nor; 
malncj pr.wy sumę 31.200 zł. pneka
-zu ill. na odbudowę Warszawy. O przybycie na zebranie, w którym w Siklepach PSS, MHD i PDT mieli 

, „Grupa inwalidów wojet)llych". - wezmą udz.iał również przedstawicie sporo roboty z ob~eniem wi~kazej, 

Z d • • d •t ł Przysłaliseie nam list anonimowy. Li le Milicji Obywatelskiej t Wyd?Jiału n.iż normalnie w S1Pbotę, ilości kllen 

a n a Uz. yc1a I yg n I ars wo Komunliikacyjnego Miejskiej Rady tów. Więksrość ł-O<bian wybiera sit stów taikich nie załatwiamy. Napisz· proM:eni są przedstawiciele wszyst- w crzasie dwóch, wolnych od pn.cy 
cie do DM jeszcze raa:, podajiac invo kich przedsiębiorstw i instytucji, w dni, na wycieczki za miasto - trz&· 

Koml·s•a ~pe„•aloa karze je nazwtlska 1 adres. których posiadaniu znajdują się po- ba slę więc byłodobmeprzygotować. 
łJ 1:7 "t> Ob. Zenon Lesień. Sprawo w-. jazdy mecha·niczne oraz właściciele Sklepy są dobrze uopatrzone, dla 

Orzeczeniem Łódzkiej Delegatu I Lancman, !i. Pachaqa aresztowtani skierowaliśmy do inspektoratu PSS. dorożek samochodowych. tego też ~ mku.pami nie było żad-
d li t · b b • S K li L" Z uwagi na znaczenie poruS1ZOnego nych trudności. Wykupiono wielkia ry Komisji Specjaln>aj, o obozu zosta w s yczn1u r., a o ecme tały czytelnik D. • z n cy una ~agadnienia Za.rząd Okręgu ZZT pro ilo~i pieceywa, wędlin, modkiewek 

pracy przymusowej skierowani. zo skierowani zostali do obO'ZU praey nowskiego. Sprawę Waszlł równiet si 0 liczny udział zainteresowanych i innych nowalijek. Oby tylko dopi· 

zostali: Eligiusz Olbromski, były p~r~z~y.;;m;u;~;;o;.;w;.e;J~· ·--------..i.lpliriiiizmellicallzlialililiiśllmliy..ldiloainlisilp•ek•to-:r•a.tu„.P.S•S• . .ii•pmunllliktiulillilialllniie.iip•rz.iyi.biiiylllci•· e··------s.ał•a•pomgiiiod_a •. --------(s•w•) 
przew

0

odniczący łódzkiego oddzia
łu Związku Zawodowego Praco
wników Spółdzielczych ...... na o
kres lat 2, Stanisław Lancman. sę 
kretarz oddziału i Józef Pachała, 
przewodniczący Zarządu Okręgo

\Yego na okres 6 miesi~cy. 

I Eligiusz Olbromski, wykorzy. 
stuj ąc swe stanowisko przewodni 
czącego Związku Pracowników 
Spółdzielczych, popełnił liczne 
nadużycia. Samych tylko drob
nych zaliczek, z których nigdy się 
nie rozliczał, pobrał na sumę po
nad 240:000 zł: Kosztami remon 
tu własnego mieszkania obciążył 
Związek. W październiw ubie
głego roku w porozumieniu z se• 
kretarzem oddziału Stanisławem 
Lancmanem, wypłacił Józefowi 
Pachale kwotę 200.000 zł na pokry 
cie niedoboru, powstałego z winy 
Pachały. 

W listopadzie ub. roku Olbrom 
ski zorganizował zabawę, która 
zbiegła się z datą jego Imienin. 

Wszyscy trzej t. zn. Olbromski, 

Przetargi i licytacje 
Obwieszczenie o licytacJ;i ruchomości 

Km. 230-50. Komornik Sądu Grodzkiego w 
Łodrzi rew1ru I-go Hollas Ludwik mający kan
ce1ar:i~ w Łodzi uL Wólczańska Nr. 129 na pod
stawie art. 802 k. p. c. podaje do :PUblicrinej wia
domości, że dnia l czerwcia 1950 r. o godi.. 11 w 
ŁO<hi ul. Kilińskiego Nr. 84 odbędzie się licy
tacja ruchomości, naJeżących do Adama K!lełtykl 
składających się z urzą.cbenia res.ta.U?'Mljl, radio· 
odbiornika i różnych wódek oStz:acowanych na 
lącrz.ną sumę zł. 227.060.- Ruchomości można o
glądać w dniu licytacji w miejscu i. czasie wy
żej omacioniym 
486 Komornik Ludwik Boll ... 

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w Ło
dzi, u1 Więckowskiego Nr 20 ogłasza przetarg 
na naprawę studzien 1'1erconycb z ewentualn}'ltl 
pogłębieniem w 5 różnych punktach dla zasila· 
nia wodociągów kolejowych, oraz w 9 punktach 
na cele gospodarcze. Wadium w wysokpścl 10.000 
złotych od każdej studni dla zasilania wodoclą· 
gów kolejowych I 5.000 zl - od każdef studni 
na cele góspodarcze, należy wpłacić przed prze 
targiem do Narodowego Banku w Łodzi na ra
chunek operacyjny Dyrekcji Okręgowej Kolei 
Państwowych w Łodzi Nr 11-0-2701, kwit o wpła 
cenlu załączyć do oferty. Slepe kosztorysy, wa· 
runki składania · ofert oraz 'wszelkie informacje 
otrzymać można w Wydziale Drogowym Dyrek
cji, pokf>j Nr 346. Otwarcie ofert odbędzie się 
w Wydziale Drogowym, dnia 6 czerwca 1950 r., 
o godz. 10. ~85 

Pracownicy poszukiwani 
1 inżyniera. energetyka, 1 ~ra. !otochemika., 

1 kierownika. budOwy dekoracji' (wykwalifikowany), 
1 kierownika. budawlanego (kalltulator), 2 wchni. 
ków radiowych, 3 kinomecha.nik6w, 4 referentów 
z ukończonym Studium Planowania., 20 o8wietlaezy 
atelierowych (umowa), 2 monter6w elektryków, 
1 m<>ntera samochodowego, 2 a.rtyst6w ma.Iarzy, 
5 artystów rzeźbiarzy, 6 rekwizytorów, 1 k1erownt. 
ka. grupy rekwizytorskiej, 6 garderobiamych, l ko. 
stiumolog, 10 perukarzy, 2 piroteclmik6w, 10 la.bo. 
rantów chllil'~teryzacji plastyomeJ, 2 ma.kieeia.:rzy, 
1 illwndenta. administraeyjnego, 1 maszynistkę, 
2 referentów plwnist6w, 10 sztuka.torów, 10 mala
rzy, 2 ta.picerów, 25 atolu:zy, 1 :Qlodystkf, 10 robot. 
nik6w gospodarczych zatrudni natychmiast Wytwór 
nia Filmów Fabularnych. Zgło1zenia przyjmuje 
Dział Kadr, Łódź, ulica Sienkiewicza 33, w godz, 
od 9--13. 494 

Kierownika. WydZiału Inwestycji, ksiHowego
bilansistQ, referenta. ubezpiecze:6 ogniowych, ref&. 
renta. wsp6łzawodnictwa pracy, pra.c:oownika. umysło 
wego ze średnim wykształceniem technicznym, kon. 
tyste, maazyirlatke, atra.żnik6w Jtr~ przemysło
wej, tkac.zy na. krosna. kortowe i uigielskie, róbot. 
ników gospodarezych ~ zatrudnię. natychmiast: 
Za.kłady Przemysłu Wełnia.nego im, X. BJl4'dowsk1&. 
go, Łódź, Gdańska 80, Zgłoszenia przyjmuje Wy. 
dział Personalny. 492 

Szewcy na. daanskie i m~kie obuwie od zaraz po 
szukiwani. Zgłoszenia osobiste - Referat Personal. 
ny, Sp6ldz)elnia. illl. X. łwierczawskiei<i. ulica. Uni. 
11·eraytecka. 40, iOdz, 8-lB. 493 

• 

Ftll1Ilaa:iki przy robotach ziemnych zatrudni Pai 
stwowe Przedsiębiorstwo Robót Komunikacyjnych. 
Zglasza~ się: Biuro Budowy, ulica Niciarniana. r6g 
Milionowej (barak drewnia.ny). '91 

Ogłoszenia drobne 
~iASZYNOPISANIA, ste 
uografii biurowej, kores-
pondencji, księgowoaci 
Kursy Stowarzyszenia 
Stenografów • Maszynis_ 
tek, Zapisy: Kilińskiego 
50,. Piot;rlwwska 83. 474k 

ZGUBIONO 2 legit. 
tramwajowe, służbową 
zw. Gastronomicznego 
Skwarka Stanisław 

10757-u 

ZGUBIONO legit. !Ili.kol
ną Nr. 42 na· nazwJsko 
Ziegłe Stefan 10760-G 

ZGUBIONO· dzieriruk lo
tów, licencję pilota T98, 
leglitymację UŁ - ln· 
deks, osobiste dokumen. 
ty. Domagała Zygmunt, 
:Lódź, Rudzka 8. 10'T55-g 

ZGUBIONO książeczkę 
z Ubezpieczalni na nazw! 
sko Piotrowska Janina. 

SKRADZIONO legit. 10754·9 
Zw. Zaw. L'Lgi Kobiet i 'z~'IÓNO leglt. Zw. 
Tramwajową Kaźmier- Zaw.. Kasprowki Lu· 
czak Józefa 10758-G cjan, Próchnika 52. 

SKRADZIONO dowód 
tożsamości na nazwisko 
Piotrkowski Abram Bej 
nysz Wschodnia 15 

10759-0 

101S3-p 

ZGUBIONO ks1ąż~czkE 
wojskową 0362231 wyd 
pmez RKU - Rawa Me 
zowieeka prawo jazd:y 
II-ej kategorii Nt>. 0020 

ZGUBIONO 
Ubezpieczalni 
Zw. Zaw., 
Walentyna . 

książeczkę oraz szereg dokumentów 
1 leglt. na nazwisko Kobyłecki 

Kowalczyk Karilimiere. Janolin Ra 
10"/51·g . wa iMa~owiecka 488-n 
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~Ze sportu 

Co pisała prasa łódzko w dniu 28 maja 1930 r 
1 POGODA GROZBĄ DLA I Pożyczka zostanie rozprowadzona 

ROLNią.TwA wśród członków Związku Ziemian 
NIEBEZPIECZE~STWO . za pośrednictwem Banku Rolnego 

NADMIERNYCH URODZAJOW [ ZAMACHY SAMOBÓJCZE . 
„Kurier Łódzki" pod powyższvmi WIESNIAKóW 

tytułami donosi, że wskutek zapo- Zubożały rolnik z Leonowa pod 
wiadających . się nadzwyczaj do- Bełci:latówkiem - Adam Krystek
brych zbiorów w tym roku - rol· powiesił się na drzewie przydroż
nictwo polskie czeka prawdziwa nym. Przyczyną samobójstwa - nie 
klęska. Dobre zbiory przyniosą bo powodzenia finansowe. 
wiem dalszy spadek cen zboża, co * • * 
ostatecznie zrujnuje tysiące najbie- We wsi Bibianów pod Łęczycą, 
dniejszych chłopów polskich. Boga powiesiła się na sośnie 42-letnia Jó 
ci gospodarze bowiem obniżą pierw zefa Filipiak. 
si ceny zboża, żeby ubiec biedniej BEZROBOT.NI ZRYWAJĄ 
szych chłopów. z ŻYCIEM 

Ta groźba klęski urodzaju wpły 28 letni Jakób Tomczyk, zamiesz 
wa ztiów na nasz przemysł, który kały przy ulicy K"tneJ· 25 w Łodzi 
nie ma komu sprzedawać swych "' 
wyrobów. Skąd drobny rolnik ma - pozostający od dłuższego czasu 
wziąć pieniądze na zakup odzienia bez pracy i środków do życia napił 
czy bielizny, jeżeli nawet 10 hekta się w celąch samobójczych amonia 
rowe gospodarstwo z ledwością może ku. Po przepłukaniu żołądka pogo
zebrać gotówkę na zapłacenie po- towie zostawiło denata na miejscu. 
datków? * • * 

WSTRZYMANm KREDYTOW 24-letni ex-nauczyciel szkoły po-
NA BUDOWĘ SZKOł.. wszechnej Michał Krzywy - popeł 

POWSZECHNYCH nił samobójstwo w lesie miejskim 
pod Cyganką. 

Ministerstwo Skarbu wstrzymało 
kredyty na budowę szkół powsze
clmych. Nawet rozpoczęte gmachy 
nie zostaną w tym roku wykończo· 
ne. 

ZIEMIANIE OTRZYMALI 
POzYCZKĘ 

Związek Zięmian PolslÓch otrzy
mał pożyczkę angielską w wysokoś 
ci 2 milionów funtów szterlingów. 

NAJMŁODSZA OFIARA 
Na stacji w Sieradzu nieznana ko 

bieta pozostawiła walizkę z której 
dochodziły jęki i kwilenia dziecka. 
Po otworzeniu walizki znaleziono 
w niej dziecko płci męskiej. Dziecko 
było zaopatrzone w kartkę, na któ 
rej nieszcz~sn"a matka V.'Ypisała te 
słowa. - Nłe mam mu co dać jeść. 
Zaopiekujcie się moim synkiem! 

T·EATRY 
PAŃS1.'WOWY I TEATR „PINOKIO" 

TEATR IM. STEFANA JARACZA (ul Nawr-0t 27) 
(uJ. Jaracza 27) WyjaM do Pabja.nic z wido.wiskiem 

Dni.a 28 i 29 ma.ja br. 0 godz. 19,15 P~· „~za;rodZ!iejski ?talosz". W po-
k ea· Jl,{ Bł ki t D med'Zlałek teaitr m~. om 18;, · a ue ego P • " om TEATR „ARLEKIN" 
otwaTty • (aL Piotrkowska 152) 

p..uęsTWOWY 
'fEATR POWSZECHNY 

28 i 29 maja 1950 r. godz. 15 i 
17,15 otwarcie seeny letniej w ogród 
ku teatralnym widowis<kiem pt. „We
soła maskairada". W r97Jie niepogody 

(trl. Obrońców Stalingradu 21) 
(tel. 150·36) 

godz. 17 „ZłOOa. rybka'' w da.W1nym lo 
komed:ia kalu. , Codziennie o godz. 19,15 

Aleksand!1:a Frech-y „Wielki 
do ma.łych interesów". 

człowiek TEATR KOMEDJJ MUZYCZNEJ 

l'Al5l'ST\IOWY 1'EATR NOWY 
(uL Daszyilkitg(t 34, tel. 181 •34) 
Dna 28 i 29 maja br. o godz. 19,15 

„Brygada szlifierza Karhana.". 
Osta!llni dzlień. 

,,LU'l'NIA" 
28 i 29 maja br. godz. 19,16 „Córka 

pani Angot". 
fEA'l'R ,,OSA„ 

Traugutta 1, tel. 272-70 
28 i 29 maja br. godz. 19,30 „Ro

mans z :wodewilu". 

K1INA 
ADRIA - dla młodzieży (Stalina 1) 

Kiuo niecZym1e z powodu remontu. 
BAŁTYK (Narutowi,cza 20) 

„Zwycięski powrót" . 
godz. 16, 18,30, 21 poranek go!k. U 
HAJKA (Franci&Zkańska 31) 
„śpiewak nieznamy" godz. 16, 18, 20 
GDYNIA (Daszyńskiego 2) „Program 

aktUBlności krajowych i zagranici 
nych Nr 21" 

godz. 11, 12, 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 
HEL - dla młodzieży (Legionów 2) 

„Awantura na wsi" 
godz. 14, 16, 18, 20, por.a.nek godz. 12 
MUZA (Pabianicka 173) 

„Grzes12micy bez winy" - 29. V. 
„Hrnł>ia 1rfonterChristo" godz. 16, 
18, 20, pO'raneik godll';. 11 

POLONIA (Piotrk1.mska 67) 
„Dziś o wpół do jedenastej" 

śWIT (Bałucki Rynek 2) 
„Dziewczęta :a baletu" 
godz. 16, 18, 20 

TATRY (Sienkiewicza 40) 
„Nieodrodna córka" godz. 15,30, 1:8, 

20,30, po.ranek godz. 11 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
„Urodzony w październiku" 
godz. 13,30, 16, 18,30, 21 

WISŁA (Das2yńs.kiego 1) 
„Program składany" „Szara 
szyjka", „Siedem czru:odziejskich 
płatków", „Biegiem Wołgi" - fil· 
my w natm.'13.lnych kolGrach. 
godz. 16,80, 18,30, 29,30 
poranek godz. 11 

WŁ6KNIARZ (Próchnika 16) 
„Druś o wpół do jedenastej" 
godz. 15,30, 18, 20,30 
poranek godz. U 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) 
„Zdradzioolde skały" 

444 sportowców 
wyjechało dzisiai w odwiedziny do Ludowych 
Obchodzone dzisiaj w całej Polsce 

święto Ludowe będzie wspaniałą 
okazją do zademonstrowania nasze
go dorobku na polu ln·zewienia kui
tury fizycznej i sportu na wsi, na 
tej wsi, na której słowo sport w Pol 
sce przed.-;rze:śniowej nie było abso
lutnie znane. 

bą, bądź też w spotkaniach z repre
zentantami łódzkich zrzeszeń i !du
bów sportowych, którzy tłumnie od
wiedzą w czasie śvdąt naszą mło· 
dzież wiejską, młodzi nasi sportowcy 
naucią się wiele i odniosą nieocenio 
ne komyści. 

- We ws.zystkich punktach obcho POD HASŁEM POKOJU! 
du święta Ludowego - mówi nam - Wszelkie imprezy sportowe -
członek WRKF i Sportu przy ZSCh ciągnie" :•sz rozmówca - które od· 
kolega Więckowski - wystąpią n.a- będą się w czasje świąt nie będą po 
sze Ludowe Zesp<>ły Sportowe. W I siadały charakteru jakiegoś współza 
spotkaniach towarzyskich między r.o wodnictwa. Odbywać się one będą. w 

Dziś na boisku „ Włókniarza'' 
przy ul. Kilińskiego 

RKS Głuch. przejawia w obecnym se
zonie duź;i żywotność .. W biegach Na
rndowych wzięło udział 42 zawodników, 
co stanowi 50 proc. ogółu członków i 
jest równoczefoie przekroczeniem planu. 

Poznań gier 2, pkt. 3, st. br. 
Kraków gier 2, pkt, 1, st, br. 
Wejherowe gier 1, pkt.O, st. hr. 
Bydgoszcz gier 3, pkt. O, st. br. 

7: 6 
1: 4 
·2: 5 
1:17 

Do biegów powiatowych zakwalifikowa- Dzisiaj o godz. 11, na stadionie Zjed
ło się 4 biegaczy, a dwóch z nich a mia noczonych przy ul. Kilińskiego spotka
nowicie Bujała Zbigniew i Błażejewski fo się dwie najsilniejsze drużyny głu
Eugcniusz startować będzie w biegach choniemych a mianowicie Lódź gościć. 
w skali wojewódzkiej, hędzie drużynę SlQSka. 

W piłce nożnej, po pokonaniu druży- Będ2ie to niewątpliwie najciekaw11ze 
ny głuchoniemych z P.oznania w &to- spotkanie tego cyklu, bowiem jak wy
sunku 4:1 głuchoniemi Lodzi rozegrali nika z tabeli, Sląsk. mimo rozegranych 
w dn. 14.5 hr. mecz z ponwrską dru- dwóch 'spotkań, zajmuje 2 'miejsce, Am
źyną głuchoniemych w Bydgoszczy, od- bitna drużyna łódzka na.pewno dołofy 
nosząc zwycięstwo 5 :O. W dn. 21 hm. wszelkich starań ,ahy nic utracić pro
Lodzianie bawili w W cjherowie, gdzie wadzenia w tabeli. 
rozegrali spotkanie z Morskim KS Głu- Siatkarze wyj~dżajQ dziś do Warsza
choniemych. Róvmież na tym terenie wy, gdi;ie we:im.ą udział w rozgrywkach 
odnieśli żwycięstwo w stosunku 5:2, mi- o mistrzostwo Pobki głuchoniemych w 
mo nierównego, porośniętego wysokt piłce siatkowej. 
trawą boiska. Jak.o pl'zedmecz dzisiejszego meczu 

A oto jak przedstawia się tabelka roz Śląsk - Lódź, odbędzie się jeszcze spot 
grywek o mistrzostwo Polski głuchonie- k!lllie w szczypiorniaku o mistrzostwo 
mych: . r ligi po1niędiy LKS Włókniarzem, a 
Łódź gier 3, pkt. 6, st. hr. 14: 3 Związkowcem ~By<lgoszcz). Początek o 
Śląsk gier 2, pkt. 4, st. hr. 10: O godzinie 11. 

z Łodzi 
Zespołów Sportowych 

duchu dalszego zacieśnienia sojuszu 
pomiędzy sportowcami miast i wsi, 
w duchu dalszej realizacji sojuszu 
robotniczo-chłopskiego i pod hasłem 
wzmożonej walki o pokój. 

POCIESZAJĄCY OBJAW 
Z całą satysfakcją możemy stwier 

dzić, że nasze zrzeszenia sportowe i 
kluby sportowe cc>raz większą p;rzy
wiązują wagę do zagadnień związa
nych z usporto>vieniem naszej wsi, 
coraz aktywniejszy biorą udział 
w t.ej niezmiernie doniosłej dla 
nas w tej chwili akcji. W dniu dzis.iej 
szyrn wszystkie niemal nasze kluby 
wysyłają na punkty obchodów świę· 
ta Ludowego swe ekipy. Jadą piłka 
rze, lekkoatleci, kolarze, a nawet bok 
serzy. 

NAJLICZNIEJSZĄ EKIPE 
WYSYŁA ZWIĄZKOWIEC 

N a czoło nag,zych związkowych klu 
bów sportowych, które wysyłają naj
lic.z.niejme ekipy do naszych LZS-ów 
wysuwa Slię „Związkowiec". „Związ 
kowiec" wysyła do Sieradza. ekipę, 
składającą się z 71 osób, wśród któ 
rych z;najdą się: piłkro·ze (piłka noż 
na i ręczna), bokserzy, leklcoatleei i 
nawet g.im.n.astycy. Po 51 zawodni· 
ków wysyłają ŁKS WłókniM'z. i ZKS 
Og'll!iwo. ŁKS Włókniarz wyjeżdża 
dziś dJo Praski i zabiera piłk;a.rey, bok 
serów i lekkoo.tlet.ów. ZKS O~iwo 
wyjeżdża do Pmedboma i reprezent.o 
~Y będizó.e również Pf'Zea; piłkarzy 
(pililm nożna i r~a) OII"ae pnez 
gimnastyków. 

ł W PIOTRKOWIE, RADOMIU 
I GŁOWNIE.„ 

47 osób wysyła ZKS Unia-Chemia. 
Lekkoatleci, piłkarze 'i boksel"Zy t.e
go klubu odwiedzą Piotrków. 44 oso 
by wyśle do Radomia ZS Włókniarz. 
Pojadą piłkaxze (ale tylko kopiący 
piłkę), lekkoatleci, bo~y i szer
mierze. Do· Głowna. wyjadą spo:rtow 
cy Stali. Pojadą piłka1rze i bo'.kserey. 
Raizem 49 osób. 

ŁASK, ŁOWICZ, OPOCZNO.„ 
Spójnia odwied2i Łask. Ekipę two 

Szosowe mistrzestwa 
Lodzi 

Zarząd l..OZ K<il. podaje do w.iado. 
mości, źe zgodnie z kalendarzem im· 
prez, wydanym przez PZ Kol, i tut. 
Okręg, organizuje w niedzielę, dnia. ~o 
maja br„ szosowe mistrzostwa woje. 
wództwa dis. zawodników licencjono. 
wnnych posiadaczy kart wyśc.igo. 
wych. 

Dystans: dla. licencji 100 km, 
dla. kartowiczów 50 -km, 

Zawodnicy startują. pojedyńczo vr 
odstępach czasu określonych przez sł) 

dziego głównego. 

Start i meta. na szosie pabian:ickicj 
przy parku Wenecja, 

Początek o godz. 9 punktualnie, '.ta 

wodnicy spóźnieni nie będą. dopuszc~e 
_ni do wyścigów, 

Opłata startowa zł 100 od zawodni. 
ka. 

Sędzia główny 

przez PZ Kol,, z 
są. współpracowae 

tut, Okręgu, 

wyznaczony zostau1e 
którym obowiązani 

wszyscy sędzio,,-fo 

Opieka sanitarna kol, Leonow 
Piotr. 

Poleca się kierownikom poszczegói. 
nych sekcji kolarskich, klubów, dopil 
nowae, aby na. starcie wy§cig6w nie 
zabrakło żaqnego .za.wodnika. z obyd. 
wóch kategorii. 

Walczak podpisuje 
Apel · Pokoi u 
PARYŻ. - Znany pięfciau francu-. 

ski wagi średniej - Janek Walczak, Po
lak z pochodzej)ia, rozegrał 10-rnndową 
walkę z mistrrem Francji tej kategorii 
- Stockiem. ' 

Doshona#e UJqniki 
lekkoatletów r~dzieckicb 

rzą 42 osoby: piłkarze i lekkoatleci. 
- Do Łowi~ ·wybierają SJię kolejarze. 

Kolejar7.t wy<iyła 29 osób. Jadą piłka 
rze i szermierze. Budowlani (26 osób) 
ZRwadzą o Opoczno, a Odz;ieżowcy 
(34 osoby) spędzą święta w Kroko
cicach, w których zademonstrują do 
bry poziom piłki ręcznej. 

W walce przyzitlnt9 zwyeięstwo Stoc
kowi. Decylzja tędziów ispotkała eię 

jednak z dużym .ftzadowoleuiem pu
bliczności. która długo oklaskiwała, 

schudzęce~ z r., Walczaka. 
Przed walką obaj pięściarze podpisali 

apel sztokholmski, dckforuj;ic tym sa
mym sw-11 wc>lę walk.i o utrzymanie 110• 
koju, 

MOSKWA, - Lekkoatleci radzieccy I Nowe re.kordy ZSRR ustanowili rów
rozpoczęli tegoroczny sezon poważnymi nież ostatnio jmtlorzy radzieccy: w r:ru
sukcesami. Jui na początku sezonu po- cie oszC%epem np. 16-letni Walmau • 
prawiono kilka rekordów ZwiQl'lku Ra- Talli~ w ciągu tyg?dnia 2-kro~nie. po
dziechlego a w jeclnej konkurencji uzy praw1ał rekord Zw1tzku Radz1eck1ego. 
k '.k 1 d d ... eh so ~ Najlepszy jego wynik - 61,54 m prze-

6 ano wyru _ .epszy 0 0 ·l cza w - wyźsza o ponad 5 m poprzedni rekord. 
go rekordu swmtowego. I tak: O 5 em poprawi! rekord juniorów 

2 rekordy ZSRR u.stanowiła ootatnio, ZSRR w skoku w dal 17-letni Andriusz 
znana lekkoatletka mo!!kiewska - Czu- czenko (Rostnw), uzyskujfC w tej kon
dina, która w skoku w dal uzyska111 kuren.c,ii odległość 6,94 n1. 
5,93 JU i w skoku wzwyż 1,60 ro. W Uzyskanie takich wyników na 11ocz~t 
skoku w dal dla dziewcztt doskonały ku eezonu iiwiadezy o doskonałym przy
wynik uzyskała Bogdanowa, poprawia- gotowaniu zawodników rnd2ieckicla. Wy 
jąc o 7 cm-wynikiem 5,87 m ustanowio niki te 8' remltatem stalej pracy nnd 
ny 5 lat temu rekord juniorek radziec- podniesieniem pt)ziomu ~porlu raJ1,1ec
k.ich. W chodzie na 5 mil Popk<>w (Ba- kiego ,który w fokkoa~letyce, podo:mie 
ku) uzy~kał czas 35 :32,8, o 0,2 sek. lep- jak i w innych dziedzinach, zajmuje czo 
szy od oficjalnego rekordu światowego. łowe miejsce na świecie. 

Co uslyszvmy przez radio 
Program audycji :na dzieli 28 ma.ja. Program audycji na. <Uie:d 29 maja. 

ISTOTNY CEL 
Łącz.nie wyjeżdża więc dzisit1.j z 

Łodzi 444 sportowców. Wyjeid:fAlją 
oni nie po sukce;;y, ale po to, aby w 
myśl wskazań BP KC PZPR p1'"Lyczy 
nić się samemu d'I:> dalszoj popula1·y 
zacji wychowania fizycznego wśród 
mas naszego pracującego chłopstwa, 
taik upośledzonego do niedawna pod 
względem kultu1-y fizycznej. 

Kobieta przewodniczącym 
Miejskiego Komitetu 

Kultury Fizycznej w Gdvni 
GDYNIA. - W sali MiejSJkiej lfa 

dy Narodowej odbyło się zebranie 
inauguracyjne Miejskiego Komitetu 
Kultury Fizycznej. Przewodniczą.cą 

Komitetu została ob. Elżbieta Lunic
cka - dotychcźasowy inspektor kul
tury fizycznej w Gdyni. Na p-0lu wy 
chowania fizycz.nego i sportu ob. 
Łuniecka pracuje już od kilkunastu 
lat. 

Międzynarodowe spotkanie 
piłkarzy Wofska Polskiego 

.w tegorocznym sezonie piłkarskim 
projektowane jest rozegranie 3 spot 
kań międzynarodowych przez repl'e· 
zentację Wojska Polskiego z druży
nami zagrank•z:nymi. Reoprezentacj..l 
WP oparta będzi.e głównie na zawod 
nikach I-ligowego CWKS. 

Pierwsze spotkanie ma się odbyć 
11 czerwca w Bukareszcie. Piłl;aTska 
reprezentacja WP. spotka się tam z 
reprezentacją W<>jska Rumuńskicj!'o. 
30 lipca wojskowa reprezenta{!ja Pol 
ski spotka się w Warszawie z rcpre 
zentacją Armii Bułgar&kiej, w p:i:l.
d2iemiku zaś grać będzie z reprez':!n 
tacją Wojska Węgie::.>kiego. 

Uwaga sędziowie ' 
lekkoatletvczn •! 

Dnia 31 maja w lokalu LOZL.!\. (Pioll 
kowska 67) odbędzie się ogólna otlpra
wa w>zystkicb ,;ę-dziiiw lckkoatłetyeznych 
z terenu łódzkiego, 
Ohecno~ć obowiązkowa! 

Z notatniha piłkarza 
Ze sprawozdlmia ustępujących I wstały kluby, dla któ1-ych w now"j 

władz ŁOZPN dowiedzieliśmy się, stl'lll~tu1:zc sportu i~tn!eJe jedno rn
ie na dzień 10 maja br. związek Ji- gad.nieme: u:>prnwme:ne sportu w.v
czy 69 członków. zaś ilo!<ć zgłoszo· cz;,rno~v~go. Troska za_ś .o fuumse .ua-
n.vch zawodników wynosi 8 303. lezy JUZ do. P:'Ze~złosc1. W :ozbttlll 

godz. 16, 18,30, 21, poranek godz. 12 
PRZEDWIOśNIE (Że1·omskiego 76) 

„Hrabia 1\fonte-Christo" II seria 
godz. 16, 18, 20, poramek godz. 11 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
„Upiór w operze" godz. 14, 16, 18, 20 
ROl\lA (Rzgowska 84) 

godz. 15, 18, 21 
poranek godz. 11 

7.00 Audycja. dla wsi; 8,00 Dziennik; 
8,25 Piosenki „po drodze", 9.00 Konc. 
organowy, 9.30 I audycja z cyklu „Con 
certo Grosso Nr 1 op. 6", 10,45 „U na 
szych twórców", 11,45 „My święto czci 
my pracą", 13.15 Koncert z '.Katowic, 
13.ló ,,Na. święcie ludowym w Strzyżo 
wicach", 14.00 Wiersze J'. Koch3JlOW 
skiego, 14.20 Gra Polska Kapela. F. 
Dzierżanowskiego, 14.4,5 Audycja z cy 
klu ,,życiorysy górnil;:Ów", 15.00 Wią,. 
zanka melodii w układzie własnym 
W, Karwińskiego, 15,15 „Wisła" 
audycja słowno-muzyczna, 16.00Dzien. 
nik, 16.20 „Nasze chóry śpiewają", 
17.00 (l..) Koncert rozrywkowy, 18,00 
, Pan Jowialski", 19.30 ,,Bułgaria prze 

· ~awia clo Polski", 20.00 Dziennik, 

7.00 Audyeja dla wsi, 8,00 Dziennik, 
8,25 Walce trzech Strauss6w, 9.00 
Symfonia. organowa, 9,30 II audycja 
Concerto Grouo Haendla, . IO.OO Audy 
cja literacka., 10,45 „U naszych twór
ców", 11.25 (l..) „Ksiądz Piotr Scie. 
gienny", 12.15 (Ł) Koncert w wyk, 
Ork, Ma.ndo.linistów, 14.00 ,,Pod zielo 
nym sztandarem" - audycja poct„ 
14.20 Koncert Ork, F. Dzierżano\vskio 
go, 14,45 Proza staropolska, 15.00 
Kwadrans piosenek, 15.15 Audycja 
dla świetlic dzieci~cych, 16.00 Dzien
nik, 18,00 „Pan Jowialski" - słu
chowisko, 19,00 Recital śpiew. P. Ro. 
be8ona, l!>.30 Odpowiedzi fali 49, 
20.00 Dziennik, 21.00 Muzy-ka tanecz 
na, !'!l .35 Audycja literacka, 22.05 
Wiadomości sportowe, 23.00 Ostatnie 
wiadomości, 2:1.15 „Na dobranoc". 

• . . . . , , , ' . na zrzcszema 1 p10ny 8ytuacJa wy-
Zmni~Jszyła. się llosc. w por?wnaru~ gląda następująco: Włókniarz - '8 
z rokiem ubiegłym, Jednak p'Iłka noz klubów, Unia - 3, Związkowiec -
na stanęła na mocnych podstawach. 8, Spójnia - 6, Budowlani :__ 4, Ko 
Zniknęły kluby jeclnosekcjowe - >ła lejarz - 7, Stal - 8, Ogniwo - :3, 
be fina11S0wo, a na ich miejsce po- Gwardia - 8, Legia - 1, Ludowe 

„Dr<>ga do sblwy" godz. 16, 18, 20 
poranek godz. 11 

REKORD (Rzgowska 2) 
„Zakochani Si!.' sami na świecie" 
godz. 14, 16, 18, 20 

STYLOWY (Kilińskiego 123) 
, „Trzy spotkania" (film w natural 

i· uych kofora.ch) godz. 16, 18, 20 

er.. o a 
orpn J.Oibldego.&omUetu l WoJe· 
w64zkle10 Jtolialfeta PobldeJ ZJ„ 

«nono:neJ Panu :ao11.ima.J . 
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alcąch. l cbłopsldch oraz 
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10 leta, tel. 111-50 l Uł-'11 
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ZACHĘTA (Zgierska 26) 
„Za siedll)foma. g6rami" 
,godz. 16, 18, 20, poranek godz. 11 

Zeby się nie sp6źnit 
Na ulicach st.olicy r-0zp0Cil;yna 

się ożywiony ruch. Szybki stuk 
kroków na betonowych płytach 
chodnika, niecie.rpliwe wygląda
nie tramwaju czy autobusu na 
przystankach, spog>lądanie na rze
garek - wszystko to są objawy 
rz.namionujące, że wal!'Sizawiacy 
mocno ~ęli sobie do serca usta
wę o socjaiistyca:nej dyscy;plinie 
pr.acy. 
Międ~y 6-tą, a 9-tą rano rozpo

czy.nają się zajęcia w s,tolicy. Tę 
1'()2)piętość godzin wprowadrono, 
by ułatwJć ludrl'iom pracy dojazd 
do fabryk i biur. A prz.ecież mi- . 
mo to niektóre tramwade pmYPo
minają e daleka jakieś olbraymie 
winne grona - tak są obwies!Zo
ne ludźmi. 
Wy1udniły się za to przepełnio

ne dal\vni.ej w godzinach przedpo
rudniowych warszawskie kawiar· 
nie i... eakłady fry,zijerskie. Wy
skoC!l'Yć w C'L8.Sie urzędowania na 
„pół ca.am.ej", spóźnić się godiZi
nę do pracy, bo pmecież tmeba 
się zaondulować, czy ostrzyc -
były to pow&echne objawy za
trim nie została wprowadrlona u
stawa o dyscyplinie pracy. 

21.00 ,.Melodie 8wiata", 21,35 „Teatr 
Eterek", 22.05 Wiadomo§ci sportowe 
og6lnopol~kic, 2~.::l5 Muzyka taneczna, 
23,00 Ostatnie wiadomości. 

• Kaiwiru-ntiane stoliki i fryzjer
skie fotele świecą obecnie pus·tka 
m.i aż do godziny 4-e(j.„ 

Uff, iak gorąco! 
Duszną falą ogai.mia upał ludzi 

po wyjśdu z pracy. Kioski z na-

W n~jhlirższych dniach ukazać 
się ma na ulicach WaI'sza:wy S!Pe
cjalny aut.obus - b'ar, którego po
jemność wynosi tysiąc litrów pi· 
wa! Obsługiwać on będzie rów
nież niedzielne !Zabawy na świe
żym powietrau, w których tak .za 

~ I List z Warszawy I 
pojami chłodzącymi i bary mlecz 
ne - gdzie obok zimnego roztr,ze 
panca są również i lody - cie
szą się olbrzylIIlim powodrzeniem. 
Powodzeniem tak wiellcim, że na 
szklankę piwa c::JLY porcję lodów 
„Foka" na patyku czekać mzeba 
niekiedy nawet kilka minut w ko 
lejce. To powod!Zenie skłoniło 
Warszawską Spółdrzlielnię Spożyw 
ców oraz Centrailny ZB.ł'ząd Prze
mysłu ł'ermentacyjnego do uru
chmnienia dalszych kiosków z pi· 
wem i ~ojami chłodzącymi. 
Również w centralnych r~ew
niach pi.wa i wód mineralnych 
wprowadza się tmecią zmianę ;
nocną - co l:>ozwoli Warsz.awle 
wypić o 12 tysięcy butelek więce-j 
tych n3<P01jów <Wl.ennie. 

s:makowa!l:i warszawiacy, a także 
wyjeżdżać będzie do miejscoiwości 
podwarszawskich. A więc ciesz
cie się „piwosze"! 

Ą co z letnią garderobą 
Pan.ujące upały w:z.mogły rów-

. niei: popyt na· lekką i przewiew
ną o&Lież, kostiumy kąpielowe, 
WS?.elkdego rodzaju sandały, Efek
towne, niedrogie sukienki, jakie 
pojawiły się w Powszechnych DQ
m.ach Towarowych są ro.zchwyty 
wane; warwa.wianki skarżą się 
tylko, że rzbyt mało jest jeszcze na 
rynku lekkich pantofelków e gę
sich i kmzych łapek oraz z dor
szy, wystawy pnzepelnione są :r;ia
tomiast obuwiem.„ jestennym . 

Wkr6t<:e Warszawa omzyma 
czwarty wielki Pows.zechny Dom 

-Y- Zesix>łY Sportowe - 3 kluby. 

Towarowy, który mieścić się bę· 
dizie w dawnym domu J'abłkow
skich. Obecn:ie dom jes,t całkowi-' 
cie remontowany i pynvdopodob
nie już 1 czerwca otworzy 
swe podwoje· dla ludzi pracy, po
rzwalając im za{q}atrzyć się w do- . 
bre i niedrogie towary, 

Nad Wisłą i w parkach 
Ciche w godzinach przedpołud

niowych brzegi Wisły oży'A>ają po 
południu. Woda jest •vprawdzie 
jeszcrze dosyć chłodna, ale można 
się rza to d<>woli opalać na słoń
cu. Można także nabrać „cery" 
co <Ha wielu „bladych twarzy" 
płci żeńskiej jest specja~nie nęcą-
ce . 

Po Wiśle suną smukłe żaglów
ki. Uwijają się zwinne, małe ka
jaki. Gdzi~ż znaleźć po pracy 
milszy odipom:ynek. jak nie n<.i 
Wiś!e, gdzie nie docierają wielko 
miejskie dymy, ani wyziewy ga
zów spalinowych tysięcy aut„. 

A kiedy już zapadnie wieczór, 
chlodząc rwpalone ulice, .zapełnia· 
ją się Aleje, skwery, parki... 
WS1Zystko kwitnie, pachnie, odu
t-za. Kasztany, akacje, jaśminy. 
Oduma noc warsza.wska, piękna\ 

wiosenna noc po pracowitym 

dniu,: ".' 
I "' o I Bgr. 

* • * 
Po raz pforwszy na wz6r piłkar-

stwa w Związku Radzieckim posta· 
nowiono zorganizować masową inr 
prezę. W Polsce w dniu 30, 4. br. sta 
nęło do boju ponad 6000 drużyn, w 
okręgu łódzkim na ogół st::nt nie do 
pisał. ZMP d:;.ł 5 zespolów, kluby 
zrzeszone w ŁOZPN - 206, ·Legia -
8, Szkolnictwo - 53, AZS - 30, Lu 
dowe Zespoły Sportowe - 49 różne 
koła sportowe -.- 57 oraz.. „dziki:;" ' 
drużyny - 11. Ogółem 416 drużyn. · 

* • * 
W mistrzostwach okręgu w ro'<n 

1948-49 brało udział 137 drużyn. W 
roku 1949 rozegrano 1012 spotkań 
piłkars.kich. Wydzhił szkoleniowy 
przeprowadził obozy dla 163 zawod
ników zaś w oki·esie zimy z zaprawy 
k'<>1·zystało 133 piłkarzy. Poza tym ł;re 
r.~r ŁOZPN przeprowadził zaprawę w 
terenie okręgn: w Kutnie, Zdui1-
skiej Woli, Tmnl).Szowie, Skiernie\\ i
cach, Pabianicach, Płoclm, Kolu~z
kach, Opocznie i Gałkóvrkn. Treningi 
te cieszyły się duż~ frekwencją. 

Reprezentacja ro-zegr:::.ła 13 spot· 
kań, odnosząc 5 zwycię~tw, 2 remisy 
i 6 przegranych zawodów. Stosunek 
bramek 29:34. ,Junior<>m powodziło 
się lepiej, gdyż na 13 zawodów mieli 
5 z.wycięstw, 3 remisy i 5 przegra
nych. Stosunek bramek dodatni 31:26. 

* * * 
Sędziów w okręgu posiadamy 94: 

2 honorowych, 2 zasłużonych, 51 rt.e 
czywistych, 34 próbnych i 5 kandy· 
datów. 


